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sic do umieszczania w In s e ra ta rh :
OO-ROSZEM fWlADOMiKviA, D o n ie s ien ia  wszelkiego rodzaju, ty -

czące t. t handlu, rolnictwa, sprzedaży, kup na. dzierżaw itp. z
opłatą

id wiersza drobnego z» jednorazowe umieszczenie po 4 kr , za nastepne po 8 k 
Do każdego inseratu załączone być winno 10kr. na opłatę stęplowa zakaż-  
dorazowe umieszczenie.

U s ł y  z pieniędzmi prenumeracyjnemi i inseratowemi przesyłane być winny 
franko do Biorą Bxpedyoyi C%asu.

L is ty  reklamacyjne nieopieczetowane nieulegają frankowaniu.
L is ty  niefrankowane nieprzyjmują sif*

Numer pojedynczy dziennika kosztuje 5 kr.

.... ^*‘okóvi 25 lutego.
ownyńi faktem poIitycżhyNt w ubiegłym  

tygodniu, b y ł zjazd pełnomocników w P a -  
i)zu . Uwaga europejska towarzyszyła ich 
podroży, przybyciu do stolicy Francy i, przed­
stawieniom u Cesarza Napoleona, starając 
s ;ę  W każdym najmniejszym kroku pochwy- 
®tc jakowy skazówkę ich usposobienia, ja­
dowy odcień instrukcyj , które od dworów 
swoich odebrali. O czywiście, że wszelkie u-“ ■vu u u i/U iu u . ~   7
siłowania w tym względzie by ły  nadaremne 
bo od czegóż by była dyplomacya? P isz^y 
*e gabinet wiedeński odebrał notę od dwo- 
ru petersburgskiego, tycz^c^, się instrukcy 
jakie otrzymał baron Brunnow, które ma- 
J$ być w duchu, jak najbardziej pojednaw­
czym; w Paryżu opow iadaj rozmowę d łu -  

Cesarza Francuzów z lordem Clarendo- 
nem , w której poseł angielski miał okazy­
wać .usposobienia bardzo pokojowe i zapy­
ta® się Cesarza, czy Anglia po zawarciu po- 
koju może rachować na udział Francyi w 
sprawie amerykańskiej ? N a co Cesarz miał 
odpowiedzieć: że W . Brytania może racho­
wać na pomoc moralny Francyi... A le  śliską  
byłoby rzeczy jakiekolwiek zt^d wyprowa­
dzać wnioski, zdaje się bowiem, że nikt 
wspomnionej noty n i; czy ta ł, podobnie jak 
nikt obecnym nie b y ł rzeczonej rozmowie. 
Roztropnie zatem będzie ograniczyć się na 
t *m, że depesze telegraficzne przyniosły wia­
domość o przybyciu do Paryża lir. O rło­
wa i Ali paszy a dziś zapewne przyniosą 
nowe o ich przedstawienia u dworu; ju­
tro zaś nowa depesza doniesie, że właśnie 
w chwili w której te wyrazy piszemy, o -  
tw orzyły się konfereneye w przygotowanych 
na ten cel salonach hr. W alew skiego.

feytuacya więc polityczna jest ta sam a co 
była w przeszłym tygodniu: nie idzie jednak 

tem, aby żadnej nie było w niej zmiany 
of[ chwili, jak konfereneye zostały  przyję­
ciem ultim atum  przez R osyę i podpisaniem 
protokółu Igo  lutego w W iedniu uchwalo­
ne Z aszła  wielka od tego czasu zmiana,łl^* ---  . i . o  M 1
jeżeli nie widocznie w samej sytuacyi, to 
w ogólnej opinii europejskiej, która w tej 
chwili i w tych okolicznościach koniecznie 
wchodzi jako jeden z czynników w przy­
szłym  negocyacyj wypadku. W  ostatnim 
tygodniu bardzo wybitnie się przedstawiała 
owa zmiana. N ie jest to wprawdzie prze­
rzucanie się sytuacyi z Wojny d0 p0k0j u 
Z pokoju do wojny; ale jest pewnie ochło- 
dnięcie goryczkowego stanu , obrachowanie 
nie-podz-ank. w jaky wprawiło przyjęcie ul­
timatum przez R o sy ę , obliczenie s i ł  i inte­
resów z jednej i z drugiej stronv — a lubo 
wszystko na korzyść, a raczej na chęć po­
koju w ypadło, przebija się jednak pew neo- 
go ne ocze iwanie, źe konfereneye na prostej 
iterzc pięciu punktów ograniczyć się nie bę-  
y mog y , albowiem jakby instynktowo u- 

znaje opinia, że pokój ztyd wypadły nie od­
powiedziałby zadaniu kongresu paryskiego 
i warunkom w jakich się Europa znajduje 

"ba słów  objaśnienia wystarczy, 
w  pierwszej chwili, każda trudność jaka 

wynikała z rozbioru pięciu punktów zdawa­
ła  się dostateczny, aby pokój nie m ógł przyjść 
do skutku: opuszczenie wzmianki o Karsie, 
wytpliwość o Mikołajewie, warunek Bomar- 
sundu, nakoniec elastyczność piytego punktu 
i nieobecność Prus w konferencyach, stawia­
ne b y ły  jako nieprzełamane do jedności prze- 
uzkody. C onstitutiónnel pośpieszał zapewnić 
R osyę, że niczego więcej po niej mocarstwa 
nie żydajy, tylko tego, co zapisane wyraźnie 
w ultim atum . Dzienniki angielskie ani s ły ­
szeć o pokoju nie chciały, a g ło s  ich zatrwa­
ż a ł stronników pokoju. Później zdaje się jak- 
^  powzięto przekonanie, że jeżeli R osya  
^nała dostateczne powody do podpisania ul­

timatum^ to zapewne nie zatrzyma się przet 
takiemi warunkami jakiemi sy te , które dzienniki 
angielskie na mocy piytego punktu stawia­
ły . Piyty punkt przybrał też całkiem inne 
rozmiary. Dzienniki angielskie umilkły przez 
czas niejaki, a skoro w ystypiły, to nie już 
z Bomarsundem lub Mikołajewem, ale z g o -  
dnościy i interesem Anglii i Europy. N ie-  
przystypienie Prus jak się zdaje do konfe- 
rencyj, Uznano także jako okoliczność, która 
albo nie jest konieczny, albo może 'da się 
pogodzić w późniejszym kongresie. Konfe­
reneye zaczęła opinia ogólna uważać za dzie­
ło  przygotowawcze: bo nietylko owe pięć 
punktów spisane w protokóle inajy być przed­
miotem narad i rozpraw. Pacyfikacya za ło ­
żyć sobie winna inne jeszcze cele i zadania. 
O w Constitutionnel co to nic niechciał, niczego 
nie żydał prócz Wykonania martwej litery 
ultim atum , rozprawia teraz o świętem przy­
mierzu, o zmianadh traktatu wiedeńskiego, 
wprawdzie na korzyść dynastyi Bonapartych, 
ale zawsze o zmianach; wszystkie dzienniki 
francuskie które dawniej piyty punkt w tak 
szczupłych zam ykały granicach, i w idziały  
w nim tylko materyalne przeszkody: dziś chcy 
w nim widzieć moralny rękojmię prawa pu­
blicznego, uznanie wolności handlowej i in­
nych.

O tej to więc zmianie mówimy. Jest ona 
niezawodnie w opinii, jest nawet w sytua­
cy i, ale czyż wchodzi w zakres konferen- 
cyi? Tego przesydzać niemożna. W szakże  
>yłoby do życzenia, aby negocyacye paryskie 
eżelf w rzeczy samej trudnie się majy prawem 
mblicznem europejskiem i niektóre w niem z a -  
irowadzić zm iany, ch cia ły  urzydzic takowe 

na innej cokolwiek podstawie jak czysto tak 
zwanej cyw ilizaoyjnej, czyli na podstawie in­
teresów materyalnych. W  takim bowiem ra-  

może w końcu ża ło w a ć  by p rzysz ło  (ra- 
itatu wiedeńskiego, w którym jednak w pe­
wnych sprawach odbijało się uczucie w yż­
sze niż interesa materyalne, niż korzyści dla 
irzem ysłu , zgo ła  niż cywilizacya której 
iodstawy nie prawo ale równość, nie szczę­
ście ale bogactwo.

tak  po daw nem u k rzy ż o w a  s z tn t*  „asakażdem u z n as  m oże s ta ć  s ie  i . , t L ' 
m b i l i  byłoby  tylko p o ż , ci  
w spom nę o pow inności c h r z e ś c ia ń s k ie f  P odm ąc vviec 
zdarzenie to do publicznej w iadom ość w zvw am  sza . o 
w nych w sp ó ło b y w a te li, aż eb y  C m  kto  S T  r a S
S i r S e J z i  dr ? r  n ieszceęliw ego kolegi, 
dw ie sz tu k  b y d ła f  po k i l k a ' t b  K W' e -iĆ Pl jed n *  
na zasiew , dalsi w s jó ło b y i a tó e  m ™*’
tQ p. Mielec do N w is k  j K v 
otóż i bez u szczerbku  w f i o  S '  
szczęśliw em u re k e ,  a  by , p o d ac . T
n u s z a : SzlcodaUo n a I Z r T  ^

Tem  śm ielej odzyw am  się  tu  za  w łasnym  idąc po- 
p ęd em , ze  z panem H ubką ani w pokrew ieństw ie  nie 
je s te m , am  naw et w b liższych a t o S S  p S J S  
oprocz znajom ość, sąsiedzkie j i s z ac u n k u  w innego k a ż ­
dem u zacnem u w spółobyw atelow i, innvch nien.am  dlań 
obow iązkow , sam  za s  przed kilką la ty 'p rze sze d łsz y  po­
dobne m e sz c z ę sc e  wiem  najlepiej j a k  trudno a  naw et 
n; podobna było m, o w łasnych  siłach  podźw ignąó się 
z upadku . T ak  panow ie! pokażm y, że  piękne godło  Mo­
n a r c h y mnbus umtis , my do n aszych  obyw atelskich 
s tosunków  zas to so w ać  um iem y

W ypadek ten któren żyw em  ’ p rze ją ł u n ie  wsDÓ łczu- 
ciem n a su n ą ł mi k ilka m yśli ty czących  s .e  w z a ie m n e e o

S f f S *  0d i * » L ,  I  p a y -

Korespondencja Czasu.
Z pod W c l c a  2 0  lutego.

Od cz asu  ja k  u s ta ła  p ań szczy zn a  i poddaństw o a 
ż niemi w szelk ie tak  zw ane po ch łopsku  krzywdy, zd a­
w ało  s i ę , że  pow innaby u stać  i n ienaw iść do daw nych 
panów  a  w ięc i zem sta. T ym czasem  ja k  w szystko  po­
sz ło  na o p ak . tak  i pod tym w zględem  nic się nie od­
mieniło , m iejsce istotnvch tu i ow dzie przytrafiających 
nadużyć i przeciążeń (praegravatii) nas tęp u ją  urojone 
pretensye w zow ione i podżegane przez liczne zgraje po- 
kątnych p ism aków , ludzi bez sposobu  innego do życia , 
a co g o rsza  bez czci i w iary, k tórzy za  k ilka funtów  
cukru, kaw y  lub zgo ła  cielęciny, gotow i s ą  p ierw sze­
mu lepszem u chłopu w ypersw adow ać, że każda  stopa  
ziemi po której s tą p a  je s t  jego  w łasnością  i byleby ty l­
ko dobrze zap łac ił p isarza m oże j ą  w yprocesow ac; 
chłop też nasz  sk łonny  do pieniactw a obiecującego mu 
bez trudów  i pracy p rzy jść do posiadan ia , chętnie deje 
się prow adzić temi kretemi ścieżkam i, a  częstokroć me- 
m ogąc u zyskać  długim  i kosztow nym  procesem zam ierzo­
nego celu, m ści się nie na  tym co go do tego pobudził, 
ale n a  stronie, przeciw nej co się od napaści obroniła 
a m ści się  po sw ojem u daw nym  odwiecznym zw ycza­
jem znanym  je sz c z e  za  naszego Króla chłopków.

O fiarą takiego doraźnego postępow ania o ile się /dai- 
je  padł n iedaw no jeden  nasz sąsiad  pan Jan  Hu 
w N iw isk a ch , w  nocy z dnia 7 na 8  t. m . podpalono 
mu stodo ły , s ta jn ie , ‘ w ozo w n ie , w  których prócz b u ­
dynków  sp łonęło  8 0  sz tu k  b y d ła , 11 koni, w szystk ie 
sp rzę ty  g o sp o d a rsk ie , bryczki i w ozy, o5U kop zooza 
niem łóconego, 3 6  fur koniczu, 1 0 0  far siana 1 1. a. ca­
ła  s tra ta  szczup ło  obrachow ana i urzędow m e zaprzysię­
żona w ynosi 1 1 ,6 4 4  złr. prócz sku tków  nieszczęścia ta ­
kiego zw ykle do kilku lat czuć się  dających —  w szy ­
stko to nie było  aseku row ane , bo n iepoczuw ając się ao 
niczego, obyw atel ten znany  z praw ości i spokojnosci 
nie p rzew idyw ał aby  na podobną zem stę zasłuży ł.

T u  by łaby  w łaśc iw a sposobność okazania w pras \ -
ce pięknćj teoryi w spólnego z a b e s p ie c z e n ia , o ktorem
tyle rozpraw iano  i rozp isyw ano  —  w artoby zanim przyj­
dzie do te g o , bez paragrafów  i finansow ych obliczeń a

i; W B e d e »  2 3  lutego.
•i, m ' • f  o w !1f  1 w ażne kw estye za jm u ją  w tej 

chwil, sw .a t polityczny. P ie rw s z a , czy konfereneye 
sk o ń czą  się  pokojem . D ru g a , czy nas tąp i później k o n ­
gres europejski dla po łączenia trak ta tu  rozstrzygającego  
sp raw ę w schodnią z trak ta tam i z r. 1 8 1 5  i z  ich rewi- 
zyą . T rzecia , czy w razie ze rw an ia  konferencyj Francy a 
i A ngba prow adzić będą w ojnę w spólnie dalej, czy nie. 
O dpow iedź na p ie rw szą  kw estyę za leży  od Anglii. Je ­
żeli s ię  ona zgodzi na pozostan iu  przy w arunkach  ju ż  
w iadom ych , będziem y mieli pokój. W  t*-lum raz ie  je s t  
m niem anie ogó ioe , że nas tąp i kongres. Celem tak o w e­
go kongresu  będzie o ile s ły c h a ć , nie przyw rócenie ró ­
w now agi terrytoryalnej zbudow anej w  1 8 1 5  roku , lecz 
ustalenie rów now agi pohtycznój w E uropie, na  p o d sta­
wie jednej w spólnej polityki konserw acyjno - postępow ej, 
s.lnąj, um iarkow anej i pojednaw czej. P o lityka ta  sta ła -
lZ, * " h p,u!ężn.ą ‘ .s o ,|d«rną bronią przeciw  rew olucyi. 
Lecz by łaby  to  rów nież broń przeciw ko w yłącznym  tak 
hand low ym , ja k  politycznym  w idokom  Anglii. Dla tego 
|ak  ju z  m ów iłem , je s t  o b a w a , żeby  gabinet P alinersto- 
na m eprzeszkodztł zaw arciu  pokoju . Lecz w takim  razie 
inożna praw ie u w ażać  za  rzecz p ew n ą , że Anglia m u­
sia łaby prow adzić dalszą  w ojnę sam a i w łasnem i siłam i.

Do tej chwili w sz a k ż e , ta  obaw a nie je s t  ani w iel­
ką  ani ogólną. W iadom ości z P a ry ża  s ą  dobre. F ran- 
fcya, R osya i A ustrya chcą szczerze  pokoju i zd a ją  się 
być w zgodzie co do w idoków  na przysz łość .

W  dyplom acyi austryackiej s ą  liczne zm iany. Hr. 
E ste rhazy  poseł w R ty m ie  opuszcza służbę . M iejsce 
jego zajm ie hr. Colleredo poseł w Londynie, k tóry  z a ­
stąp ionym  zostan ie przez hr. Apponvi p o sła  w  M ona­
chium. B aron Koller m a zastąp ić  hr. K uesfstein  w  Ma­
drycie , k sięże  R yszard  Melternich udaje s ię  ja k o  chargS 
d'affaires do D rezna.

P . R istori ciągle i słuszn ie  uwielbiana. N a 5go  p. m. 
w ystępu je  w  P ary żu , gdzie zabaw i trzy  m iesiące. P o ­
tem uda się  do Berlina i na zimę ma zam iar zw iedzić 
P etersburg .

Fary* 20 lutego.
Na onegdajszym  obiedzie u hr. W alew skiego b y ł ty l­

ko z p rzybyłych pełnom ocników  lord C larendon. Inni 
przyszli dopiero po obiedzie na  tak  z w a n ą  recepcyą , 
która by ła  liczną i św ie tną. Z aproszenie na  ob iad  s a ­
m ego lorda Clarendona było oznaką, że przym ierze 
francuzko-angielskie istnieje. Czy istnieje w rzeczy  czy 
w fo rm ie? nie w iadom o. Mówią, że hr. W alew sk i po­
w iedział w tych dniach w  dość licznem gronie: quand 
u-s grandes puissances comme la Krańce, lAutriche et 
la Russie, só mettent d!accord, les petites puissances ne 
peuvent que les suivre. (Kiedy wielkie m ocarstw a ja k  
r ra n e y a , A ustrya  i R o sy a  zgadzają  się , m niejsze p ań ­
stw a  m u sz ą  iś ć  w ich ś lady ). W  w yrazach  je g o  u p a ­
trzono chęć strącen ia  Anglii do rzędu m ocarstw  potęgi pod- 
rz$dnej, ale  czy  te  w yrazy  były istotnie w y rzeczo n e?  
"ie sąd zę . W y razy , o których 'm ow a, s ą  tylko w y ra za ­
mi, jeże li nie opinii, to żą d zy  publicznej. W  tym  sen ­
sie p rzem aw ia Univers odpow iadając Timesowi. Uni- 
vers  ̂ nie o św iad cza  się  za  pokojem , lecz tylko przeciw  
A ngin , za rzu cą ją c  je j  bezsilność w ojenną, w ed ług  któ- 

J m ierzy się dzisiaj w ielkość narodów . W czoraj lord 
arendon, lord C ow ley, hr. Cavour byli na  obiedzie u 
y io iland, którćj dom  w znaczeniu politycznem  ry- 

L ii '.Z T h  Z dom e,n księżnej Lieven. P o  obiedzie przy- 
. . ®r s> G uizot, R em usa t, D uchatel itd. P rzy sz ła  

• \\i , ,a  Pan ‘ Castiglione a  za  nią dw ie je j  rywal-
vi ęgiei k i : panna Kandelfi i pani K aroly.

K ongres o tw orzy  się  stanow czo  dnia 25go . W  tym

dniu hr. W alew ski da obiad i koncert. P ełnom ocn icy  
angielski, austryacki i sardyński byli p rzedstaw ien i C e­
sa rzow i przez sw ych am basadorów ; baron z a ś  B ru n ­
now  przez introduktora am basadorów . Jen era ł O rłów  
dziś je s t  spodz iew any ; Aali pasza je s t spodziew any  
poju trze. M ów ią ciągle o częstych konferencyach w do­
m u księżnej Lieven, m iędzy baronem Brunnow  a  h rab ią  
de M orny. S ąd zą c  z  tego co publikuje rząd i co się  
robi tu z a  urzędow em i kulisam i, rząd francuzki d o w o ­
dzi śc is ło śc i sto su n k ó w  z Anglią, ale więcej się znosi 
z A ustryą  niż z  A nglią. C esarz  trzym ając się z  Au- 
s try ą , m yśli s ta ć  się  pacyfikatorem  i arbitrem E uropy .
Czy A nglia nie podstaw i m u nog i?  trudno coś w tym  
w zględzie pow iedzieć, chociaż giełda tem się jedynie 
dziś za jm u je , a  Morning-Chronicie obaw ę spokoi. U- 
m ysły  g ie tdzistów  s ą  nadzw ycząjn ie w yprężone. W  chw i­
li, w  której się  zna jdu jem y, pokój powinien być zaw ar­
ty i gdyby  nie był zaw arty  strac iłaby  m oże na tem 
godność F rancyi, ale A nglia m a tyle dyplomatycznych 
resu rsów . G łów na tru d n o ść  będzie polegać na kwestyi 
M ikołajew a. A nglia dom aga się  zbu rzen ia  tej fortecy i 
tego m orskiego a rsen ału . F rancya  i A ustrya przeciwnie 
m ają  tylko s ię  dom agać od R osyi zobow iązan ia , że nie 
będzie budow ać w  tym  porcie w iększych  w ojennych o- 
krętów . O innych trudnościach  kongresu  trudno co pe­
w nego pow iedzieć. Siecle śm ieje się  z Bihatów, że niemi 
się  za jm u ją . P rzybycie do P a ry ża  now ego am basadora 
szw edzkiego  po tw ierdza daw ne m oje podanie, że  Szw e- 
cya, chociaż po z a  kongresem , m yśli bronić sw ych in ­
te resów . N ąjw ażn ie jszą  dla niej rzeczą je s t ,  aby  nie 
były odbudow ane fortyfikacye alandzkie. Z daje  się , że  
w tym  przedm iocie F rancya i Anglia są  z  so b ą  w  z u ­
pełnej zgodzie. M ołdo-W ołosi p rzem aw iają  tak że  za  s o ­
bą w  licznych broszurach . B roszu ry  te s ą  w w iększej 
części m ałow ażne, bo m ają zw yk le  na celu osob is ty  
interes. Co nap isa ła  w tej m ateryi h rab ina S tu rd z a  z do ­
mu G hikow  je s t  najlepsze. Aby położyć koniec ryw ali- 
zacyi dom ów  m oldo-w ołosk ich , aby w yprow adzić  o j­
czyznę z  anarchii i zepsuc ia , h rab ina S tu rd z a  dom aga 
się  dynasty i obcej, o ty le w y ższe j, aby  m ogła górow ać 
am bieye p ryw atne. H rabina S tu rd z a  chce tego co zro ­
biły  m o carstw a  europejsk ie w  Belgii i Grecyi. D ynastya 
narodow a o b u d zą  w  ni^j od razę.

Jeżeli z  kongresu w yjdzie pokój, co nie zda je się 
u legać w ątp liw ości, F rancya , Anglia i A ustrya  z rob ią  
z  S u łtanem  ugodę, k tó ra  da im praw o za jm ow ania  T ur- 
cyi p rzez sw e w o jsk a  do pew nego czasu . T ego  w ym a- 
g i  dobro reform y, k tó rą  sprzym ierzen i przeprow adzić 
zam yślają . G dyby w o jska  zachodnie u stąp iły , ulem ow ie 
obróciliby zapew ne w  n iw ecz u łożony  plan reformy, 
z, tej perspek tyw y cieszyli się  ju ż  R osyan ie  baw iący  
w a ry z u , ale rzeczy  nie pó jdą w edług  ich życzenia. 
Sprzym ierzeni m ąią  zach o w ać w ojska w T urcy i przez
- m t W K T  Z“ b0W "  m* AnKlia i Francya

P. G ranier de C assa ignac w  Constitutionnelu n a 7 n» 
czy ł charak ter inąjącem u się  zaw rzeć  trak ta tow i nnb
f Z m n - * * • <  * '" •  * »  p a r t y Ó m t :

H .  ma zm esc  z  dynastyi napoleońskiej klauzule eks
ma L ó  Ł w a i  W traktacie w ied eń sk im  co b y ło  w  nim dobresrn i W

we u lepszen ia  w en w prow adzić . D zis ie jsze  usposob ie-

L i ra : r teryi pokoju jest szczê |,ie i ««> -. P rzekonałem  się  o tem  je sz c z e  lepiej w i e d n v m  

k ó f  S H  d ° T t  w °Jsk o w y m - K ażdy  u w a ż a ł, że po- 
że  je st inl r| °  ''iy!n P° d w zględem  w ojennym , lecz 
ciiodzacvch P0ldyczn,e’ t0 J es t z  Pow odów  ob- 
w ierzv  ah v  !  r  j .  y chce P °koJu ’ ale nikt nie 

v u ym ,y P 0J d łu? °  s i6 u trzym ał.
czki N , r r>af "  d w ' e m am ki zd row e w ieśnia-
m siaro  • w ou*0 do tąd , kto będzie trzym ać do chrztu 
m ające się  narodzie dziecko cesarsk ie. M ów ią ciągle o 
Ojcu św iętym  . krolow ej W iktoryi, co dow odzi, że nikt 
mc me w ie.

W czoraj rano , C esarz  p rzy ją ł w T uile ryach  paręset 
a r ty s tó w , k tórzy  pracow ali około  L u w ru . Byli oni ubra­
ni po najw iększej części w su rd u tac h .3

. . .  , P B r y ż  2 0  Juteg0-
L *”  K onfereneye ile się  zda je nierozpoczną się aż 

- o  lu te g o , bo p rzy jazd  pełnom ocnika tureckiego i nr. 
O rłów  dopiero 2 3  je s t  spodziew any. Aali P » « a  * P. 
trzeby , O rłów  z  polityki opóźniają sw e p «  
w P ary żu . Dla osta tn iego  toruje drogą wcz«snmi p y

przvn isvw ac zaborczej polityce M u o ła ja .a le  nienasyconej
Anghi, ^ fa  wywoWa t ę . ir ^

a ż to je s t  prawdą, ktoż me w id z i, ze  dz is  kiedy 
nadżieia pokoju zabłysła , kiedy św ia t ca ły  radośn ie j ą  
w ita , A ngla tylko szem rze, knu je  now e zam iary  i ra ­
iłaby niepotrzebn i wa fcę p rzed łużyć  bez końca, pow ia­
da jąc , ze nieprzyjaciel upoko rzony  a  niepobity je s t rmj-
strasziiiyszy. A rtykuł Timesa i późniejsze Morning 
Post i Globe, sp o tk a ły  s ię  w  takiem  zapatryw aniu  na 
olitykę ro s y js k ą , i w y w o ła ły  zw łaszcza  w sa lonach
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przedmieścia St. Germain * oburzenie trudne do wytłu­
maczenia , tem wiącej, że to nieukontentowanie ku An­
glii nie tylko jest powszechnem w klasie wyższej i niż­
szej, ale nawet w samemże wojsku. Anglia przecież 
zdaje się roztropnie postępować, mówiąc: chcemy po­
koju równie jak cała Europa, ale nieprzestajemy my­
śleć o wojnie. Mogą nadzieje nasze spełznąć na m- 
czem. szcserena pozór żądze okazać się w mniej praw- 
dziwem świetle, a wtenczas, jak byłoby boleśnie uj­
rzeć się zawiedzionym. Stokroć razy lepszy był stan 
wojny, bo opinia publiczna już była z nim oswojona, 
ale zapowiedzieć Europie pokój, dać jej uczuc jego 
przedsmak i potem chcieć jej go odebrać, chciec wszy­
stkie rachuby i szyki pomieszać od razu, rzucie w od­
męt nierozwikłanych zadań przyszłość daleką, to się n e 
zgadza z rozumem Anglika, i dla tego on właśnie aż 
do końca samego, aż do położenia ostatniego podpisu 
i pieczęci jak Morning Post się wyraża, utrzymywać 
będzie potrzebę przedłużenia vvojny. Chciwi pokoju a 
tout p ń x  niepodobają sobie tej taktyki, a Paryżanom 
zapowiadają wcześnie nagrodę w przyjeździe Cesarza 
Austryi a nawet nieco później Cesarza Rosyi. Każdy 
najdrobniejszy fakt tłumaczą za objaw opinii publicznej 
Kilka dni temu p. Foelkersam był na operze— ktoś sze­
pnął, że to baron Brunnow, i wszyscy z ciekawości 
powstali żeby go widzieć, tą uajpierwszą jaskółką 
zwiastującą słońce konferency) wedle słów Charivari.
Tę ciekawość nienaganną policzono na rachunek usza­
nowania i należnej już czci dla osoby, która ma naj- 
czynniej przyłożyć się do zawarcia pokoju.

Jeźli kiedy to w obecnej chwili należy być wielce o- 
strożnym w przyjmowaniu nowin głoszonych przez dzien­
niki. Nastąpi rychło wielka cisza, nim się konferen- 
cye nieskończą, rzadkie słówko przez kontrabandę wy- 
bieży po za obręb hotelu ministra spraw zagranicznych, 
otworzy się obszerne pole do plotek, od których trudno 
będzie się obronić, a dzienniki są na nie łakome. 
Któżby naprzykład nieuwierzył opisaniu przyjęcia p. Ki- 
sielew przez Ojca ś. jak go podały dzienniki, a p. Ki- 
sielew dotychczas z Petersburga niewyjechał i zapewne 
zazdrościć musi koledze swemu Brunnowowi pobytu 
jego w Paryżu. Kisielew lubił Paryż, ale Brunnów, u- 
miał się podobać Cesarzowi jeszcze za czasów kiedy 
jako prywatny bawił w Londynie, wtenczas ile razy 
p. Brunnów dawał bale i wieczory zawsze zapraszał księ­
cia i nazajutrz bywał u niego z podziękowaniem za za­
szczyt jaki mu książę robił. Dzisiaj książę zostawszy 
Cesarzem pamiętał dawną grzeczność ambasadora i sam 
go wybrał na jednego z reprezentantów Rosyi.

Drogi żelazne austryackie w ostatnich czasach bar­
dzo są poszukiwane na giełdzie tutejszej. W przeciągu 
całego tygodnia podniosły się w cenie o 50 fr. i dziś są 
f. 910.

Spodziewany przychód w bieżącym roku obliczają 
już na 40 u ilionów co uczyni 50 do GO fr. na akcyę, 
a cóż dopiero będzie za lat 3 lub 4 kiedy 195 kilo­
metrów nieskończonej kolei wejdzie do rachunku-, i kie­
dy 43 mil z W iednia'do Salzburga i 12  mil z Linz 
do Passau, których budowanie wzięli na się pp. Merk 
i Lindheim, powiększy liczbę i podróżnych i towarow 
do przewożenia. Wcalebym się nie dziwił, gdyby akeye 
dróg austryiickich zrównały w cenie najbardziej jawo- 
ryzowanym francuskim, jak np. lyońska, śródziemna 
lub orleańska.

Dzisiaj pogrzeb Henryka Heine.
Do w iadom ości krążących po salonach należy.- bliska 

a wielka zmiana prawie organiczna w prawodawstwie 
francuskiem . Czyli ona wyjdzie z Rady Stanu, czy po­
czątkowanie weźmie senat — tego nie wiadomo— ale to 
zdaje się nie podlngać wątpliwości, że Izba  oskarża­
jąca  (la Chambre de misę en accusation) i sądy p rzy ­
sięgłych mają być skasowane.

Dla amatorow starożytności donoszę, że pierwszych 
dni marca 3, 4, 5 i 6 sprzedawać będą gabinet oso­
bliwości tego rodzaju należący do zmarłego G. Jalla- 
bert z Norbonny, a śród mnóstwa ciekawych broszur, 
medalów, pargaminów, pójdą na sprzedaż Ewangelie, 
których przed wieki właścicielem był Karol Wielki.

K ra k ó w  25 lutego. W numerze 44ym Czasu 
7. 22go lutego zamieszczona korespondencya z pod 
Niska o szkodach zrządzonych wylewem W isły i 
Sanu w wyższej części obwodu Rzeszowskiego, któ­
re oszacowane zostały na pół miliona, zniewala c. 
k. Prezydyum Rządu krajowego do oświadczenia, że 
to oszacowanie zbyt jest niedokładne, a przynaj­
mniej nader przedwczesne; w obecnej bowiem chwili 
niepodobna jest, pomienione straty w jakiemkolwiek 
nawet zbliżeniu ocenić.

Dokładne urzędowe dochodzenia są już rozpoczę­
te , lecz z powodu iż niektóre okolice, i uszkodzone 
jak się domyślać można, przedmioty stoją p iczęści je ­
szcze pod wodą, niedoszły one dotąd do ścisłego 
przekonania się, postępują zwolna i nienastręczają 
stanowiska do liczebnego oznaczenia wynikłej szkody.

Co się szczególniej t y CZy  ziemiopłodów, trzeba 
chcąc szkodliwy wpływ powodzi w całej rozciągło­
ści o z n a c z y ć , czekać nadejścia wiosny, obecne bo­
wiem stosunki atmos eryczne mogą do zmniejszenia 
lub powiększenia tych s rat się przyczynić.

Dotychczasowe jednakże dochodzenia usprawie­
dliwiają przypuszczenie, ze w p o w y ż e j horesoon- 
dencyi oznaczony ogół strat jes przesadzonym. Po­
nieważ w miejscach wodą zalanyc część typ^  zjj0_ 
ża i zapasów paszy zniszczoną została, wielka atoli 
część ocaloną została, niemożna się lękać w „W(y 
okolicy niedostatku. Niemniej jednak <• k. Rząd 
wszelkich użył środków, a b / w razie nastąpić mo­
gącej klęski pośpieszyć z pomocą, jak również ze 
strony władz pod względem policyi zdrowia potrze­
bno przedsięwzięte zostały kroki, aby z powodu 
wilgoci w mieszkaniach wylewem sprowadzonej i 
W skutku rozgrzęim enia do z -kopywunia bydła w cza-
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sio panującej zarazy używanych m iejsc, dla ludzi i 
bydła niewynikły choroby.

Kraków 24go lutego 1856.

Gazeta Lwowska  pisze:
Przy wystąpieniu Jego Ekscellencyi najprzewiele- 

bniejszego arcybiskupa obrz. łac. Łukasza Baraniec­
kiego z grona rady gminy stołecznego miasta Lwo­
wa, której członkiem był od roku 1849, uchwaliła 
ta rada gminy w wdzięcznem uznaniu prac i gorli­
wego działania Jego Ekscellencyi jako prezesa sek- 
cyi dobroczynności, ofiarować i nadać mu prawo ho­
norowego obywatelstwa tutejszej stolicy. Jego 
Ekscellencya raczył łaskawie przyjąć ten zaszczyt 
a deputacyi gminy dal zapewnienie, że i nadal nie 
przestanie popierać usilnie moralne i materyalne 
dobro naszego miasta.

W edług wykazów urzędowych, sięgających po 
dzień 15 b. m., był stan zarazy bydła wr lwowskim 
okręgu administracyjnym następujący: w obwodzie 
Złoczowskiin pokazała się w ostatnim miesiącu za­
raza w Opłócku, Hanuninio i Zabawie; w Żółkiew­
skim w Uhrynowie, Zelcu i Siolcu; w obwodzie 
Lwowskim w Czyszkach, Derewaczu, Hamulcach, 
tudzież w nowym i starym Jaryczowie. Zgasła zas 
zupełnie zaraza w dwóch miejscach obwodu Tarno­
polskiego, w dwóch Złoczowskiego, w trzech Żół­
kiewskiego i w pięciu miejscach obwodu Lwnvv- 
skiego. Obwód Tarnopolski jest przeto zupełnie 
wolny od zarazy, liczba miejsc dotkniętych zarazą 
w Żółkiewskim i Lwowskim obwodzie została taka 
sama, jak w miesiącu poprzedzającym, a tylko 
w Złoczowskiin obwodzie przybyło jedno miejsce, 
gdzie grasuje zaraza.

Miejsc dotkniętych zarazą jest w ogóle 52, mia­
nowicie w Czortkowskiem jedno , w Złoczowskiem 
12, w Żółkiewskiem 23, a w Lwowskiem 16.

Od czasu ostatniego pojawienia się dotknęła za­
raza w pięciu obwodach w 134 wsiach a 1244 fol­
warkach, liczących razem przed wybuchnięciem za­
razy 44,293 sztuk bydła rogatego— 5450 sztuk by- 
dł . Z tego wyzdrowiało 1012 sztuk, 4388 odeszło, 
51 ubito, a 49 pozostało jeszcze w stanie choroby.

W ie d e ń  24 lutego. N. Pan wyjechać ma jutro 
rano do Pragi, a we wtorek powrócić stamtąd.

— J. C. K. Ap. Mość najwyźszem postanowieniom 
swojem z dnia 23go listopada r. z. raczył dozwolić 
księżnie Krystynie Trivulzio Belgiojoso z Medyolanu 
wrócić do c. k. krajów, obok zniesienia sekwestru 
na majątek jej nałożonego.

— JCKAp. Mość najwyźszem postanowieniem swo- 
jem z dnia 22go lutego raczył udzielić księciu Ego- 
nowi Fiirstenbergowi i bar. Anzelmowi Rothschildo- 
wi uznając zasługi ich położone dla rządu, pierw­
szemu krzyż komandorski orderu Leopolda, drugie­
mu order korony żelaznej 2ej klasy, a Leopoldowi 
L k m el z p o w o d u  w ie lo le tn ie g o  p o ż y te c z n e g o  d z ia ­
łania ten sam order 3ej klasy.

— JCKAp. Mość najwyźszem postanowieniem z dnia 
18go lutego r. b. raczył skazanemu za zbrodnię 
zdrady głównej na 6 lat twierdzy Gabryelowi Tórók 
resztę kary odpuścić.

— Marszałek hr. Radecki przesłał burmistrzowi 
miasta Wiednia 5,000 złr. na fundusz inwalidów 
swojego imienia wraz z listem własnoręcznym,

— JCKAp. Mość raczył w dniu 19 b. m. jak pi­
sze Gazeta Wiedeńska przyjąć c. h. jeneralnego 
konsula Ernesta Merk z Hamburga i c. k. kupca 
Lindheim i odebrać od nich podziękowanie za udzie­
lony im łaskawie konsens na budowę kolei zacho­
dniej Cesarzowej Elżbiety. N. Pan w najuprzejmiej­
szych przemówił słowach o tem waźnem przedsię­
biorstwie i raczył zapewnić je  o swojej opiece.

N i e m c y .
O przystąpieniu Prus do konferencyj paryzkich 

piszą do Óestr. Z tg  inaczej z Berlina a inaczej 
z Paryża. Z Berlin -', żez legozczem hr. O rłó w w p rze- 
jeździe swoim tamtędy dał się słyszeć, „niezanie- 
dba on natychmiast po otwarciu konferencyj wnieść 
formalnie o przypuszczenie P rus, a że wniosek ten 
znajdzie poparcie ze strony Austryi i Francyi, więc 
ani wątpić, że m inister-prezydent p. Manteuffel po- 
jedzie do Paryża. Towarzyszyć mu będzie radzca 
iegacyi p. Balan który od parę lat jest redaktorem 
wszystkich not i depesz dyplomatycznych, a znając 
doskonale język francuski, będzie pomocą niezbę­
dną dla ministra.* Z Paryża zaś piszą temu dzien­
nikowi: „Co się tyczy Prus wyłączenie ich z udziału 
w konferencyach pokojowych jest tak stanowcze, że 
nawet Anglia waha się doz • olić na ich przystąpie­
nie po podpisaniu preliminaryów, choćby Prusy po 
ten czas zajęły to samo co i Austrya stanowisko. 
W każdym razie preliminarya i zawieszenie broni 
podpisano będą bez Prus. Dopiero po ratyfikowaniu 
obu tych aktów przez strony interesowane, zajdzie 
znów pytanie, czy Prusy wezmą udział w układach 
nad powszechnym pokojem. Austrya bardzo się o to 
sta ra , lecz Anglia niechce dotąd ani słyszeć o Pru­
sach.*

Gazeta powszechna augsburska pisze w tym przed­
miocie: Zdawałoby się, że Prusy nie będą repre­
zentowane przy rozpoczęciu konferencyj paryzkich. 
Było to stósownem dopóki Prusy nie stanęły na tej 
samej co i Austrya podstawie, wspólnej wszystkim 
mocarstwom, które zaparafowały w Wiedniu owe 
5 punktów; ale teraz jak o tem niedozwalają wąt­
pić dokuinenta austryacko-pruskie doszłe do wiado- 
oiuśei publicznej, a datowane między 20 stycznia a 

lu tego— teraz oświadczyły Prusy gotowość swoją 
w przyjęciu tych 5 punktów; a nawet jak powyżej 
wzmiankowane dokumenta dają poznać, oświadcze­
nie to uczyniły dla tego tylko, aby módz przystą-
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pić do konferencyj. Mimo tego nie zaproszono ich. 
To co było dla Prus kwestyą interesu politycznego, 
stało się teraz prócz tego jeszcze kwestyą honoru 
i powagi, gdyż rzecz to niesłychana, aby mocar­
stwo europejskie oświadczyło iż spodziewa się być 
zaproszonem do urządzenia na nowo stosunków eu­
ropejskich na podstawie obranej przez inne mocar­
stwa , a mimo tego nie zostało przez nie zaproszo­
nem. Byłoby chyba umyślnem pominięcie, od któ­
rego krok tylko jeden do owego obrażającego za­
pomnienia , jakiego wzór dał niegdyś pewien mini­
ster francuski w przypisku do długiej swojej in- 
strukcyi: „ En voulant parler des grands cabinets, 
j ’ai oublió celui de Prusse.“ (Mając mówić o gabine­
tach wielkich mocarstw, zapomniałem o pruskim). 
Jesteśmy stanowczo przeciwni owej polityce, przy 
której zbyt długo Prusy się upierały, a która niko­
mu nie pomogła, zaszkodziła zaś wszystkim a na­
wet i Rosyi. Ale wnosząc z ogłoszonych dokumen­
tów, polityka ta zupełny zwrot uczyniła; wyłącze­
nie przeto Prus w obecnych okolicznościach stano­
wiłoby obrazę tego państw a, na którą ani ono , ani 
Niemcy ani Austrya obojęlnemi być nie mogą. Ho­
nor Prus jest zarazem honorem Niemiec. Austrya 
niezaprzestała przemawiać żarliwie za powołaniem 
Prus. Intel es nietylko Niemiec, ale całój Europy 
wymaga, aby skoro Prusy przyjęły tę samą zasadę,, 
nie zostały na boku. Spodziewamy się , że jeżeli 
państwa zachodnie sprzeciwiać się temu b ę d ą , Au­
strya zażąda, aby Prusy zaproszonemi zostały.

D a n i a .
Gdyby proces w Amalienburgu przeciw byłym mi­

nistrom wytoczony — pisze Gazeta Kolońska  —  nie 
miał swojej tak poważnej strony, cała ta sprawa 
byłaby rzeczywiście podobną wesołej i żartobliwej 
komedyi. Dawniejsi ministrowie: Oersted, Bluhme,hr. 
Sponnek, Tillisch, jen .-p o r. Hansen, kontradmirał 
Bille i Scheel (którego nie należy brać za dzisiej­
szego ministra holsztyńskiego Scheel), oskarżeni byli 
na sejmie w r. z. o to, iż przekroczywszy budżet 
roczny przez sejm zatwierdzony, własnowolnie pie­
niędzmi szafowali. Sejm naznaczył oskarżycielem a- 
dwokata sądu najwyższego p. Brok, prawnika zda­
tnego, a ten sformułował skargę i wniósł ją  przed 
sąd najwyższy. Sąd dla którego*ten wypadek w o ­
bec zastarzałych praw krajowych całkiem był no­
wy, nie wiedział jak się zdaje z początku, co z tem 
wszystkiem począć, i po długich naradach i trakto- 
waniach ze sejmem, ustanowiono umyślny sąd skła­
dający się z 8 członków najwyższego sądu i 8 de­
putowanych wyznaczonych przez sejm i dano temu 
sądowi nazwę „sądu państwa.* Eksministrowie, któ­
rzy początkowo z lekceważeniem skargę powitali, 
wyznaczyli sobie na obrońców prokuratora Salicath 
i adwokata Liebe, obu dzielnych prawników. Posie­
dzenia sądowe zaczęły się w zeszłym roku w i,ym 
sa in y m  p a w ilo n ie  A m a lie n b u rg u , w  ta k  z w a n ć j  ma­
łej sali, gdzie po nad nią mieszka eksminister Bluh- 
me obecnie dyrektor ceł Sundu; i rzecz szczegól­
na, kiedy na pierwszem piętrze, właśnie w małej 
sali rozbierano zaskarżenie żądające uznania zbro­
dni stanu przeciw temu ministrowi, ten sam mini­
ster na drugiem piętrze prezyduje konfereneyom 
celnym o cło Sundu, zamianowany dyrektorem cel­
nym przez dzisiejszego ministra spraw zagr. i minstra 
holsztyńskiego p. Scheel, który go osobiście przedsta­
wił członkom konferencyj. Tak więc na górze prezy­
duje p. Bluhme ważnemu zgromadzeniu w ważnej spra­
wie publicznej tyczącej się nienaruszonych dochodów 
celnych państwa, a na dole rozstrzygają o jego i 
jego kolegów losie. Jest to pierw sza czę ść  tej ko­
medyi; drugą przedstawia hr. Sponneck b. minister 
skarbu- Pochodząc z ubogiej familii nie mającej nic 
prócz tytułu, poświęcił się tak jak każdy inny ubogi 
członek urzędowaniu, aby mieć z czego się utrzy­
mać. Fortuna była mu bardzo przyjazną i z urzędu 
celnego, na którym niedługo przebywał, w ciągu za­
mieszek wstrząsających przez kilka lat Europą, a 
które i Danię mocno dotknęły, zdołał się wynieść 
na godność ministra skarbu. (Tu Gazeta Kolońska 
rzuca na ministra podejrzenia o różne przekupstwa 
i zbogacenie się, czego nie powtarzamy, znając nie­
nawiść dzienników niemieckich ku Danii). Hr. Spon­
neck, który upadł ze swoimi kolegami w gabinecie, 
dostał przecież bardzo korzystną posadę jeneralnego 
dyrektora ceł i w tym charakterze urzęduje wciąż 
pomimo procesu. W innych krajach konstytucyjnych, 
przynajmniej zawieszonoby go w urzędzie przez czas 
procesu. Eksministrowie Hansen wojny i Bille ma­
rynarki, którzy najwięcej odpowiadają za poczynio­
ne wydatki wraz z ministrem skarbu hr. Sponnek, 
zatrzymali posady swoje jakie mieli wprzód, zanim 
do gabinetu weszli: Hansen jest jenerałem  dywizyi, 
a Bille kontradmirałem. S ta y  uczony Dr Oersted, 
który z imienia tylko był głową gabinetu, a w sa­
mej rzeczy nie miał wpiywu na czynności wzmian­
kowanych ministrów, siedzi w zaciszu swojem od­
dany pracom nauif0^ ! ^ '  . . °.n już dobrze w ós­
mym dziesiątku. Tillisch b. minister spraw wewnę­
trznych i b. minister sprawiedliwości Scheel, którzy 
są majętni, żyją również jak Oersted prywatnie, a 
dla tego tylko, iż się pierwszym trzem nie sprzeci­
wili odpowiadają solidarnie za poczynione wydatki. 
Sprawa ta na tym dziś stoi stopniu, iż oskarżyciel 
publiczny adwokat Brok wniósł w sądzie państwa 
następujące kary: „Utrata urzędu i więzienie prze­
ciw hr. Sponneck, jenerał Hansen i admir. Bille; 
więzienie lub inna kara j a|{ą Sąd orzecze przeciw 
innym oskarżonym ministrom, a solidarnie zwrot 
sum w akcie oskarżenia wym.cnionych (około 800,000 
tal. bitych) i skazanie na koszta procesu.* Sąd za­
pewne przed 1 marca wyrok swój wyda, zwłaszcza 
że w tej samej^ sali obradować ma zwołana na Igo 
marca rada państwa.

A n g l i a .

Na posiedzeniu w dniu 18 lutego zebrała się Izba 
wyższa w komitet, w celu dalszych obrad nad za­
mianowaniem sir James Parkę (lorda Wensleydale) 
dożywotnim parem. Lord kanclerz oświadczył, że 
przez lorda Wensleydale zawiadomionym został, iż 
tenże zastępstwo przez prokuratora przed kratkami 
Izby odrzuca, co mu na mocy uchwały komitetu do- 
zwolonem było. Po oświadczeniu lorda Campbell, 
że lord Wensleydale w piśmie swem, które odczy- 
tanem zostało, właściwości Izby nie wyklucza, zgo­
dzono się w końcu długich rozpraw, komitet na no­
wo do piątku odroczyć. W dniu tym lord Lyndhursi 
uczyni wniosek który ma być tej tre śc i, że ani pa­
tent mianujący barona Wenslaydale parem dożywo­
tnim, ani zawezwanie go, zdaniem komitetu przywi­
lejów nieupoważnia go do zasiadania lub za' ierania 
głosu w Izbie wyższej. Na posiedzeniu wieczornem 
rozpoczętem o godzinie 5ój nic nie zaszło ważnego, 
prócz że lordowie Hardwicke i Malmesbury użalali 
się na to, iż Izbie nie zostały dotąd jeszcze prze­
dłożone przyobiecane akta dotyczące oblężenia i 
wzięcia Karsu, i że minister spraw w ew nętrznych  
lord Clarendon podróż swą do Paryża przedsięwziął, 
niedawszy wprzód Izbie sposobności zbadania tej 
rzeczy.

Na zapytanie hrabiego Albemarle, jakie środki 
rząd w ostatnich czasach w celu przytłumienia roz­
bojów na morzach chińskich przedsięwziął, odpo­
wiedział hr. Granville, że jeneralny gubernator In- 
dyj wschodnich w ysłał z tego powodu jeden okręt 
parowy.

Interpelacye jakie posiedzenie Izby z 18go b. m. 
otworzyły, były powiększej części małój wagi. Na 
zapytanie p. Ewart, czy rząd się zajmuje środkami 
gruntownej reformy sztabu jeneralnego armii, ażeby 
nadal tylko wykształceni i pod każdym względem 
zdolni oficerowie do tegoż używani byli, odpowie­
dział podsekretarz stanu w ministeryum wojny F. 
Peel, że rząd przedmiot ten wziął pod rozwagę. 
Nastąpiło potem powtórne odczytanie bilu względem 
uchylenia irlan 'zkiego trybunału, przeznaczonego do 
rozstrzygania sporów względem sprzedaży zadłu­
żonych dóbr, i przeniesienia tejźo władzy na zwy­
kły trybunał sądowy.

Na posiedzeniu z dnia 19 oświadczył hr. Grey, 
iż w piątek wniesie poprawkę do wniosku lorda 
Lyndhursta, dotyczącego nominacyi lorda W ensley­
dale na para dożywotniego. Poprawka ta brzmi: 
„Ponieważ najwyższe powagi prawnicze jednomyśl­
nego są zdania, że koronie służry prawo udzielać 
dożywotniej godności parowskiej, i ponieważ dawniej 
w niektórych wypadkach z prawa tego robiła uży­
tek, Izba wyższa nie może patentu , mocą którego 
szanowny baron Parkę zamianowany został dożywo­
tnie lordem W ensleydale, uważać aa niopm-rmy, alli 
mu też w ychodząc z tdj zasady odmawiać miejsca 
w gronie parów. W razie gdyby komitet przywi­
lejów poprawkę te przyjął, ogłasza szlachetny lord 
jeszcze następne postanowienia: I )  chociaż doku­
mentami dowiedzione zostało, że przed niedawnemi 
czasy kilkakrotnie kobietom dożywotnie godność pa- 
roska udzieloną była, nie ma jednakże w ciągu osta­
tnich lat 400 wypadku, aby ktoś ze stanu miejskie­
go (commoner) na mocy udzielenia mu dożywotniej 
godności paroskiej do Izby wyższej przyjętym zo­
sta ł; 2) gdy udzielenie dożywotniego parostwa lor­
dowi Wensleydale nie opiera się na żadnym z osta­
tnich czasów wypadku, Izba ma słuszność wyraża­
jąc swe zdanie, że w ogóle nie byłoby do życze­
nia, aby Jej Kr. Mość bez przyzwolenia parlamentu 
z którejkolwiek z prerogatyw robiła użytek, które 
te koronie wprawdzie w ed łu g  litery prawa słu­
żą , o których jednak powiedzieć się nieda, żeby 
kiedyindziej, jak w czasach gdy nasze prawodawstwo 
nie było jeszcze ustalonem, wchodziły w życie. 
Rozważywszy okoliczności wzmiankowanego wypad­
ku, może jednak Izba orzokając swe zdanie zanie­
chać nagany względem zaufanych sług Jej Kr. Mo­
ści, którzy jej udzielenie dożywotniej godności lor­
dowi Wensleydale radzili; 3) udzielenie dożywotniej 
godności paroskiej może w niektórych wypadkach 
równie Izbie wyższej jak publiczności korzyść przy­
nieść, częste jednak udzielanie podobnych godności, 
mogłoby łatwo wprowadzić nadużycia, którym tylko 
szczególnemi środkami zapobieaz można; 4 ) potrze­
ba dalszej dojrzałej rozwagi do rozstrzygnienia, ja ­
kie kroki Izba ma przedsięwziąść w celu zapobieże­
nia temu, aby udzielenie patentu na dożywotnią go­
dność para lordowi Wensleydale, nie było poczyta­
ne na przyszłość za normę do podobnego działa­
nia*. Hr. Derby oświadcza, że we czwartek zapyta 
rząd względem odpowiedzialności i obowiązków se­
kretarza stanu w wydziale wojny i naczelnego wo­
dza armii. Hr Hardwicke zapytuje, co rząd z za- 
topionemi w porcie sebastopolskiem wojennemi okrę­
tami rosyjskiemi czynić zamyśla. Lord Panmure od­
powiada, że nic się nie zaniecha co do zupełnego 
ich zniszczenia przyczynić się może.

W Izbie niźszój oświadcza* sir Charles Napier, że 
wniosek swój co się tyczy floty na Bałtyku, w przy­
szły czwartek uczyni. Kanclerz skarbu odpowiedział 
na zapytanie, iż ma zamiar jeżeli bank angielski sam 
się temu nie sprzeciwi wnieść bil dotyczący prze­
dłużenia służących mu praw. Lord W. Graham za­
pytał, czy raport pana J. M’Neill o armii krymskiej 
zaraz po jego powrocie nadkomondzie armii zako­
munikowanym został. F. Peel podsekretarz stanu 
w ministerstwie wojny odpowiedział, że dwa nade­
szły raporta, jeden z nich przeznaczony tylko dla 
ministra wojny lorda Panmure był niedokładny, i 
z powodu swego prywatnego charakteru nie został 
ogłoszony. Z tego prywatnego raportu, nawet lord 
Hardinge naczelny wódz armii nieotrzymał odpisu.



C m S  z W orku 26 Lutego 1856 S

Drugi jeneralny raport, będzie jak tylko zostanie 
oddrukowanycn, publicznie ogłoszony. Na zapyta­
nie pułkownika North czy rząd wszystkie pomniej­
sze dokumenta do sprawozdania dołączy, odpowie­
dział p. F. Peel przecząco, a pułkownik zapowie­
dział potem wniosek względem zakomunikowania 
tych dokumentów. Pan Macknion zaprojektował 
7. przyzwoleniem ministrów i Izby zaprowadzenie 
speoyalnego komitetu, któryby udzielił opinii swej 
względem utworzenia sądów rękodzielniczych do 
rozstrzygania sporów między dającymi i przyjmują­
cym. robotę Wniosek pana L. King, aby angiel­
skie prawo statutowe z opuszczeniem przestarzałych  
lub umyślnie usuniętych praw, dla użytku Izby od- 
drukowanem było, odrzucone 
przeciw 63.

użytku Izby od 
zostaje 164 głosam i

olestwo Polskie.
Na posiedzeniu publicznem dnia 20 lutego odby­

tem , Dyrekcya główna Towarzystwa kredytowego 
ziem skiego, zdała sprawę z czynności w ubiegłem  

ein półroczu 1855 r. a 59tem od zawiazania Towa­
rzystwa.

Po zagajeniu posiedzenia przez radcę tajnego Dy­
rektora głów nego prezydującego w Komisyi K. 1 • i 
Skarbu, odczytanem zostało zdanie sprawy, z które­
j ś  dowiadujemy się , źe wierzytelność hipoteczna 
Towarzystwa z okresu 2go z rokiem 1866 konczą- 
Cego się , wynosi 14,565,285 rs. Wierzytelność okre-

3go do roku 1881 trwać m ającego , w ynos. rs. 
‘>^77,965. Ogólna zatem w ierzytelność T ow arzy-  

stvv« czy,,j 5 2  343,250, i takowa hipotekowana jes t  
f a 303 dobrach rządow ych i 5659 dobrach pryw a- 
nych. Listów zastawnych w obiegu znajduje się z o- 

ooesu 2go na rs. 9 ,913 ,965 ; z okresu 3go  na rs. 
33 ,2 9 3 ,4 3 0 , łączn ie  na rs. 4 3 ,2 0 7 ,3 9 5 . -  N ależność 
d(J pobrania od stow arzyszonych z tytułu rat p ó łro -  
°znych, procentu am ortyzacyjnego i dopłat końco- 
'VYC% w ynosiła  w  ciągu półrocza rs. 2,525,446 kop.

7- Na rachunek tego wpłynęło rs. 1 ,679,609 kop. 
32. Zalegało na dobrach z dniem 14 stycznia 1856, 
rs. 845,836 k o .7 1 1/  ; w wykonaniu właściwych prze­
pisów egzekucyjnych za zaległość towarzystwa, 
w ciqgu półrocza, było wystawionych na sprzedaż 
dóbr 153; z takowych dóbr 111 zapłaciło zaległość  
przed terminem sprzedaży; dóbr 12 pozostaje pod 
sprzedażą; dóbr 15 po niedościu do skutku sprze­
daży pierwszej, pozostaje w rocznej administracyi; 
zaś dóbr 15 celem odzyskania zaległości towarzy­
stwa, sprzedanych zostało, a mianowicie: z gub er. 
Warszawskiej, oddziału W arszawskiego, dobra 1; 
oddziału Kaliskiego dóbr 6; z gub. Lubelskiej od­
działu Lubelskiego dobra 1; oddziału Siedleckiego  
dóbr 5 ; z gub. Płockiej dobra 1; z gub. Augustow­
skiej dobra 1. Należność do wypłaty za listy za­
stawne wylosowane i kupony półroczne, wynosiła 
rs 2 ,905,647 k. 37 ; w  ciągu półrocza zgłaszają­
cym się interesentom wypłacono rs. 1 ,828 ,617  k.
4 2 7 .-  Pozostaje nieodebranego funduszu rs. 1 ,077,029  
li. 9 4 %- Fundusz własność Towarzystwa stanowiący 
wynosił z końcem 2go półrocza 1856, rs 2,889,676.
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  Podaliśmy już dwa rozkazy dzienne cesarskie
dziale wojskowym  w ydane, odnoszące się d > 

W " * cy.abu księcia Gorczakowa jako wodza
^ i T o d n i e i  i środkow ej; dzisiaj Gazeta R zą -  
armn ZR trzeci w tym przedm iocie rozkaz c e -  
dowa po zaJgt8jący przedtem przy jen.-adjutancie ks. 
sersk i:, ’’ i c , ja,{0 g łów n o-d ow odzącym  armią p o- 
j  reW lądowemi i morskiemi siłam i w Krymie 
i n S i a c e m i  s ię : do poleceń szczególnych  podpuł­
kownik pułku huzarów J. K. W. Ks. F ryderyka-K a- 
rola Pruskiego, ks. W asilczykow  i major jazdy lin io -  
w e: ks. Kantakuzen; adjutantami: liczący się w  je ź -  
dzie liniowej major Mavros, porucznik pułku konnej 
owardyi S to łyp in , sztnbs-rotm istrz olw iopolskiego  
p u łk u  ułanów  hr. O sten-Sacken, pułków  huzarskich: 
rotmistrz ks. D ołgorukow , sztabs-rotm istrz Bibiko v, 
preobrażeńskiego pułku gwardyi sztabs-kapitan M ie- 
ziencow  i porucznik K rasow ski, konnej artyleryi 
owardyi sztabs-kapitan hr. S u ch telen ; w szy scy  dzie­
sięciu  do zostawania przy tym że jen .-adjutancie ks 
GÓrczakowie, jako głow no-dow od zącym  armiami za­
chodnią i środkow ą, waj pierw si do poleceń  szcze ­
gólnych, a ostatni ośmiu adjutantami, zaś drugi i trze­
ci z pozostaniem w jezd zie  lin iow ej.K

Teatr wojenny.
Flota angielska bałtycka przygotow uje się  do od­

płynięcia na Bałtyk w celu  blokowania portów ro -  
sy is ic , przednia jej straż uda się do K ie l, jak  
_y ko przez B elt przepłynąć będzie można. N aczelny  

< owodzca floty bałtyckiej kontr-adm irał Ryszard D un- 
( przybył  2 0 g o  lu tego  do P ortsm outh, gdzie stoi 
g łów n y  oddział tej floty, i kazał w yw iesić  swoją 
banderę na okręcie „Duke o f W ellington"; kontr­
admirał zaś B a y n es , dow odzący pod admirałem  
Dundas jednym  oddziałem  tćj floty stojącym w S h eer-  
pe s s , zatknął w tym samym dniu swoją banderę na 
jPegacie parowej „Retribution". Drugim poddowódzcą  
,0.lY bałtyckiej mianowany zosta ł kapitan H. J. C o- 
■r'ngton. Mniemają że trzecia dyw izya tej floty, to 
rest flotylla łod zi kanonierskich, oddaną zostanie pod 
J ^ a z y  kapitana Keppel. W e w szystkich portach i

E t a t a c h  okrętow ych angielskich panuje nadzw y- 
°?8jna czy n n o ść , aby dokończyć budow y i uzbroje- 
!*la w ielu  statków a szczególniój łod zi kanonierskich
1 bombard.

W obecnej chwili, gdy zdaje się że z pośród mocarstw  
'Vojojących ' tylko W ielka Brytania usilnie pragnie 
b^jny, stosow nie będzie podać krótki spis s i ł  m or-

cb i lądowych, jakiemi dzisiaj państwo to roz­
porządza. Czynna flota wojenna angielska składała 
81 § w dniu i  stycznif t. r. z 325 okrętów i stat­

ków mających na pokładzie 6230 dział i 63,33o 
ludzi. Flota ta w następujący sposób była rozło o -  
na: Na morzu Czarnem i Sródzie.nnóm ^uaj owa 
się 69 okrętów mających 1123 dział i , {Ą 
dzi; na zachodnich wybrzeżach AffYk n,vv i.rzy- 
okrętów z 84 działami i z 1325J a J m . ,  P -Y  
lądku Dobrej Nadziei stało j  ^  rz„gitch po| u_ 
mi i 897 ludźmi; przy wschodmch ^ g ^  V ^

dniowej Ameryki znaJ  przy zachodnich brze- 
działami i działami i z 2144
gach Ameryki 9 « ójn0cn0-amerykańskich i na
ludźmi; na w _ Ameryki (Indye Zachodnie)
archipelagu rt  ̂ ^  działami i z 4877 źołn ie- 
stało 21 °  J  .„orskich przy Indyach W seho- 

Chinach i Australii znajdowało się 18 okrę­
tów pokładzie 430  dział i 3231 ż o ł-
S z v  W szczególnych posyłkach było użytych 14 
okrętów 257 działami i z 2676 ludźmi; służbę in­
spekcyjną pełniło 5 okrętów z 22 działami i z 303  
ludźmi. W portach Wielkiej Brytami stały w czyn­
nej służbie będące okręta: w Portsmouth 14 z 242  
działami i z 1534 ludźmi, w Plymouth 6 z 204  
działami i z 910 ludźmi, w Woolwich 3 z 43 dzia­
łami i z 263 ludźmi, w Pembroke 2 z 62 działa­
mi i z 520 ludźmi, w Queenstown 6 z 134 działa­
mi i z 1413 ludźmi. Prócz togo w tychże samych 
portach stało 119 okrętów mających na pokładzie 
2621 dział i 28,780 ludzi, które nie w eszły  jesz ­
cze w czynną służbę i nie należały do żadnej sta- 
cyi a w części były świeżo uzbrojone lub napra­
wione- w tej to rubryce zamknięta jest flota bał­
tycka. Prócz tego kończono budowę lub uzbrojenie 
wielu okrętów a szczególniej łodzi kanonierskich i 
bateryj pływających, oraz formowano ich osady. 
Dnia 13 lutego stało w Portsmouth 66 okrętów i 
statków składających główny oddział floty bałtyc­
kiej, nad którym dowództwo objął kontr-admirał

^ W ty in ź e  samym dniu Igo  stycznia, siły  lądowe 
angielskie liczyły 420 ,000  ludzi. Ta ogólna liczba 
obeimuie wojsko regularne, inilicyę i korpus ocho­
tników- wojsko regularne liczyło 275 ,000  żołnie­
r z y  w szeregach milicyi pod broń powołanej i sfor- 

MIC.2 7 ,0 0 0  ludzi, w korpusie ochotni- 
ków bvło 14,500, a w korpusie roboczym 3 ,400  lu­
dzi. Od ogólnej siły wojsk regularnych 275,000 lu­
dzi liczących, odciągnąć należy 26,000 żołnierzy  
należących do armii królowej i zostających pod roz­
kazami rządu, będących jednak na żołdzie kompani, 
wschodnio-indyjskiej i stanowiących czoło armii in­
dyjskiej. Reszta armii wschodnio-indyjskiej 250,000  
ludzi liczącej, a po większej części z krajowców 
złożona, należy pod wyłączne rozporządzenie kom­
panii i stoi zawsze w Indyach, dlatego nie objęliśmy 
jej spisem sił lądowych Wielkiej Brytanii.

Ostatnie wiadomości z krymskiego teatru wojen­
nego przez Marsylię są z 9go lutego; w dniu tym 
wprowadzono na okręty w Kamyszu pięć bateryj o -  
blężniczych, które wraz z artylerzystami przewie­
zione zostaną do Marsylii, a następnie koleją żela­
zną do Metz. Tą samą pocztą przywiezione listy 
z Kerczu donoszą, że 7 b. m. lody w cieśninie ru­
szyły się i w części odpłynęły; przed Jenikale na­
stąpiło to jeszcze w dniu poprzednim. Parowce 
sprzymierzonych znów wypływają, by krążyć po 
morzu.

Urzędowe wiadomości z pod Sebastopola sięgają 
do 5 lutego, albowiem London Gazette ogłasza na­
stępujący raport naczelnego wodza armii angielsko- 
krymskiej jenerała Codringtona do ministra wojny:

„Sebastopol 4 lutego. Milordzie! Marszałek P elis-  
sier oznajmił mi przed kilkoma dniami, iż dzisiaj 
nastąpi wysadzenie w powietrze warowni mikoła- 
jawskiej, później zaś uwiadomił m ię, że około le j  
godziny po południu rozkaże podpalić miny. Ze 
wzgórza Strzałczanu i z innych miejsc wyniosłych 
leżących na linii rosyjskich szańców sebastopolskich 
od strony lądu, przeglądnąć można cały port i za­
tokę. Dzień był piękny i jasny. Widzieliśmy dokła­
dnie rosyjskich szyldwachów na północnem wybrze­
żu zatoki, oddziały robotników tam zatrudnione, a nawet 
każdego pojedynczego żołnierza. Od czasu do czasu 
kula lub bomba nieprzyjacielska z warowni półno­
cnych rzucona padała do miasta; zresz ą nic ni®™' 
szało zwykłego obrazu spokoju, ciszy 1 spus 
nia jaki przedstawia Sebastopol. Na p J
stronie zatoki ogarnialiśmy okiem wie i Y
w gruzach leżące, przystań dokową, szc'%  , n„_ 
wui pawłowskiej i rozwaliny właściwego .
bastopola. Wśród tych ruin wznosiła się
mikołajewska z kazamatowóm wn trzem i ■ -
na morze patrzącemi. Warownia mikołajewska stała 
na wybiegającym w port przylądku, naprz .  ' 
równi konstantynowskiej, wznoszącej się na p 
cnćm wybrzeżu i będącćj podobnem zupę 
łem fortyfikacyjnem, lecz zwróconem wię J 
wnątrz przeciwko napadowi od morza. ę - 
liśmy z zajęciem wielkiój sceny mająe^ 
potęgę min, wiedząc, że 106,000 funtów p 
łożone były w rozmaitych minach. O naz J
godzinie czarna i gęsta chmura dymu .wz"10 8
na lewo gm achu; wkrótce podniosła się drug , 
po chwili doszedł do naszych usz »w stłumiony > 
kamienie i rumowisko wyleciały pod niebo i , 
rzu. Wybuchy min na lewym krańcu i w ® 
ku obwieściła po kilku chwilach olbrzymia cnn u- 
ra dymu, zakrywająca tajemniczą zasłoną całe 
ło  zniszczenia. Promienie słońca odbijały i ig Y 
wesoło po tych kłębach dymu, które leżały ci 
na swej ofierze. Lekki wietrzyk przebiegający [ 
zwaliskach miasta odkrył zasłonę dymów, i uJrz‘ 
liśmy tylko niskie stosy gruzów w miejscu g ( 
przed chwilą stała warownia mikołajewska, a szczą -

ki duinnój twierdzy, grożącej ciągle portowi, legły  
pod jego  wodami. K

Mówiłem j’uź w poprzedzającym liście o dzisiej- 
zy.n s anie okow. W szystkie są zburzone a na-

d a m / B asm ^  ,!łknllcY iest popękana i porozpa- 
dana. Basen i okoliczne doki przedstawiają dziwny

 .....
Condrington .“

Kranika m iejscow a i zagraniczna.
Krabów 2 Sgo lutego. Dyrekcya Akcyonaryuszów 

ch ie ta  -

dla tego zaczęto w ypiekać i sp rz e d a w a T n a  d ”
5,000 bu lek  funtowych chleba L ecz d 0 “ a
pieku takiój ilości i funduszów i Z

T f i  i * zwi e-
tnarze. J ‘ 3 k r ‘ 5 0  na cen-

Po odciągnięciu 1 0 0  Akcyi n a b v tv ^  
cieli, o k tórych była w zm ianki w 

ludność chrześaańska K rakow a naby ła  do tąd  2 9 ’akcyj 
po z łr  1 0  jed n a ; ludność zaś staro zakonna  nabyła ta

zekła S,? r  } 6 0  1 a lszy udział przy-

A żeby codziennie wypiekać do 4 ,0 0 0  bułek funtowych 
Chleba, potrzeba na tydzień samćj mąki za 1 5 0 0  złr. prócz 
innych wydatków na sól drzewo, posługę i najem j j U .  
Zapas tygodniowy do ktorego dąży Dyrekeya, drugie tyle
wym aga: Cały zaś obrotowy k ap ita ł T ow arzystw a 1 8 9 0  złr.
wynos,. T u  przeto tkw , trudność położenia Dyrekcyi.
W  przyszłym  tygodniu imiona A kcyonaryuszów  ogłoszone 
zostaną.

-  Pogrzeb Heinego w Paryżu odbył się d . 20go na 
cmentarzu Montmartre w Paryżu bez księdza, bez cere­
monii religijnój, bez mowy pogrzebowćj, bo to wszystko 
wyraźnie zakazał. W  Paryżu gdzie kilkanaście tysięcy 
Niemców mieszka, kilkadziesiąt tylko osób odprowadziło 
ciało jego na cmentarz.

~  L<?  n\ W | ' le - kalY -ie  m iędzy św iecem  a Cheł-

S c  „ S r  ‘ " *  ™ ^  »»■*»
U C/ ; ! r kr i e k o n rf7e r e u c y j  p a r y s k i c h :
II .  A leksander baron H ubner  rzeczyw isty radzca ta j­

ny, nadzwyczajny poseł i pełnom ocny m inister JC K A pM ci. 
Urodzony w W iedniu  2 6 go listopada 1 8 1 1  r ., ukończy­
wszy nauki w uniw ersytecie w iedeńskim , m ieszkał czas 
jak iś we W łoszech, a  w r. 188 8 wszedł do kancelaryi 
dyplomacyjnćj księcia M etternicha. W r .  1837  i 1 8 3 8  
był przy ambasadzie cesarskićj w Paryżu przy hr. Appo- 
ny; poczćm wezwany został do W iednia  do kancelaryi 
kanclerza państw a, k tó ry  szczególne m iał dla niego w zglę­
dy; d la  tego p. H ubner towarzyszył m u zawsze do J o -  
hannisberga. W  r. 1 8 4 1  wysłany został p. H u b n e r do 
Lizbony jak o  sekretarz  legacyi, skąd  przeniesiony w roku 
18 4 4  jak o  pełnom ocnik przy dworach anhaltskich, a  za­
razem  jak o  konsul jeneralny  w L ipsku. T a  osta tn ia  po­
sada by ła  najw ażniejszą, bo do konsula jeneralnego  w L ip­
sku należało czuwać i o ile się da  wpływać na p ra ­
sę w Niemczech, gdzie L ipsk  głównym  był punktem  i 
księgarstw a . dz.ennikarstw a. Po rewolucyi paryskićj lu- 
tego p. H ubner wysłany zo sta ł do M edyolanu, gdzie p ro­
w adź,ł korespondeneye dyplom atyczne A rcyksięcia R a i­
nera z rządam i włoskiemi. Po wybuchnięciu rewolucyi 
w Medyolanie p. H u b n ęr zatrzym any przez powstańców 
jako zakładnik, dopiero po kilku m iesiącach wymieniony 
został. Powróciwszy w jesien i do W iednia wszedł w sto­
sunki z księciem Feliksem  Schwarzenbergiem , k tóry  w ła­
śnie zbliżał się pod W iedeń i używany by ł przez tegoż 
do komunikacyi z dworem cesarskim  w Schónbrunn. K ie­
dy dwór przeniósł się do O łom uńca p. H ubner tow arzy­
szył mu tam że i po wstąpieniu na tron  Cesarza F ranci­
szka Józefa prowadził tam  do m arca 1 84 9 koresponden- 
cyę dyplom atyczną m inisterstw a spraw zagranicznych, tu ­
dzież m nóstwo ważnych aktów , manifestów, odezw wy­
szło w tedy z pod jeg o  pióra, mianowicie te, k tó re  tyczyły 
zmiany tronu  i odnosiły się do walki z rewolucyą. W  lu ­
tym 184  9 p. H ubner wysłany by ł z poleceniami do ks. 
W in d isch g ra tza  do obozu pod Kapolną w W ęgrzech, a 
w m arcu tegoż roku wysłany do Paryża jako  pełnom o- 
cnik, gdzie po ogłoszeniu cesarstwa we Francyi potw ier­
dzony został na posadzie swojćj w charakterze posła  nad­
zwyczajnego i pełnom ocnego ministra, k tó rą  to godność 
dotychczas piastu je z zadowoleniem obu dworów. B ędąc 
ca  tćj posadzie, otrzym ał ty tu ł barona i w ielką w stęgę 
orderu korony żela znój, a  od Cesarza Napoleona gwiazdę 
legii honorowój.

W  B erlinie zbudowano teraz łazienki połączone 
z p ra ln ią  p u b liczn ą , w edług nowego systemu budowni­
czego, k tó rego  znstósowanie je s t  wprawdzie drogie, ale 
zapowiada n iesłychaną trw ałość i wieki bez napraw y o 
bejść się może. B udynek wzniesiony jes t z cegły  wypa 
lanćj mocno i polewanej zewnątrz, a osadzanćj nie na 
wapnie, lecz na  cem encie hidraulicznym . W szystkie w ią­
zania, belk i, ram y okienne itd . są z żelaza lane, podłog 
z grubych pły tów  łupkowych, podobnież ściany poprze 
czne m iędzy łazienkam i z olbrzymićj wielkości płytów  łu 
pku. W  łazienkach pierwszój klasy ściany łupkowe pocią­
gnięte są em alią. D ach cały częścią ze szk ła , częścią 
z łupku  na ła tach  żelaznych. Drzwi nawet są z tegoż sa­
m ego rodzaju  kamienia. O prócz łazienek osobnych, je s t  
jeszcze sadzaw ka pod szklanym  dachem ułożona z tafli 
porcelanowych, gdzie wciąż woda przepływa, ogrzew ana 
w zim ie do 18 lub 2 0 ° ciepła, tak  iż zastępuje miejsce 
kąpieli rzecznój Sadzaw ka ta  ma 50 stop d ługości a 25 
szerokości; g łębokość jćj stopniowa od 4 do 7 stóp, tak  
iż można się w nićj kąpać  lub pływać. M ieści ona w so­
bie 7 ,0 0 0  śtóp  sześciennych wedy. W ieczorem  sala w któ- 
rój je s t  sadzaw ka ośw ietlona je s t  40  lam pami gazowemi 
Od sali tój prow adzą w okół cele do rozbierania się. Ką 
piel tak a  kosztuje w lecie 1 , w zimie 2 srebrniki.

D nia 18 lu tego  um arł w Londynie książę N orfolk 
w 6 5 roku życia sw ego. Zajm ow ał on pierwsze miejsce 
po książętach krw i. T y tu ły  j eg0  i dobra przechodzą na 
syna jego E arla  A rundela. T egoż dnia znaleziono na polu 
niedaleko Londynu ciało członka parlam entu Sadleir i 
w kieszeni jego  flaszkę, na  dnie k tó rć j znajdow ało się 
nieco wyciągu z gorzkich m igdałów , k tórym  ja k  się- zdaje, 
Sadleir się otruł. Pow ody tego  sam obójstw a niewiadome. 
Sadleir był przez k ilka  m iesięcy w m inisterstw ie lorda 
Aberdeen, lordem skarbu. Potem  by ł prezydentem  jed n e­
go z wielkich towarzystw przedsiębiorczych, lecz nieda­
wno posadę tę złożył, zakupił w Irlan d y i ogrom ne dobra 
i zaczął się wdawać w przedsiębiorstw a handlow e, na  k tó ­
rych również dobrze wychodził.

—  W  zeszłą niedzielę dwóch kraw czyków  w Peszcie 
spadło w tea trze  z galeryi na  parter. W szedłszy w cześnie 
zanim żyrandol był jeszcze pociągnięty w g ó rę ,  p rze­
kraczali na galeryi ławkę po ławce chcąc się dostać p rzed  
s a m e  przedpiersie , a olśnieni nagłym przy wejściu blaskiem  
lam p m niem ali, że i przedpiersie jes t ławką, przekroczyli 
je  i' spadli na dó ł na poręcze krzeseł parterownych je ­
den na drugiego. Szczęściem, że na tych krzes ac i n i­
kogo jeszcze n ie  było . Jeden z nich stłukł się le
ten  co by ł na  spodzie niebezpiecznie jest potłucz011)-

—  Z  K anei ( na wyspie K andyi) donosi Osserv. Triest. 
że tam eczny gubernato r tu reck i otworzył salony swoje na 
sposób europejski i towarzstwo europejskie u siebie wie­
czorami przyjm uje. U rzędnicy tureccy starają się być u- 
przedzający  dla dam i dość im to zgrabnie idzie.

—  W  szkole żeńskiój w Schwabach, gdzie na pierwszćm 
i drugióm  p ię trze  około 4 00  dziew cząt pobiera naukę, a na 
dole je s t  fabryka cykoryi, m niem ano 1 9go lutego, że pożar 
w szczął się w fab ry ce , i cały  tłum  dzieci rzucił się*Dagle 
wszystkiemi drzwiam i na  schody. A le  na zakręcie pierwsze­
go p ię tra  zap lą ta ły  się suknie dziew cząt, zaczęto się prze­
wracać, cały tłum  dzieci zap arł się i dopiero kiedy gw ał­
tem  z kupy tój kilkoro dzieci w ydobyto, o tw arło się m iej­
sce. W  skntku tego wszakże dwoje dzieci udusiło  s ię . kil­
kanaście je s t  ciężko pokaleczonych, zwłaszcza nogami ludzi 
przybyłych ratow ać w łasne d z ie c i, k tó rzy  bez litości tra to ­
wali inne.

Kurs papierów publicznych i pieniędzy,
W iedeń. K u rsa  telegraficzne z  dnia 25go lutego.—  

M etaliki 5-procent. SI1 / l6 . —  M etaliki 4 7 ,,-proc. — .—  
M etaliki 4-proc. 66 . —  M etaliki 5-proc. z r. 185 3  7 4 7/^- 
M etaliki 5-proc. z r. 1 8 4 2  — . —  2 7a-proc. 8 4 7 , 4- 
1-proe. 1 9 7 a  * c'łg n -  —  z I 8 6 0  r. 2 5 0 , 3 0 2 . —  Poży­
czka narodowa 5-proc. 84 7ą- —  dto 4 7 j-p ro c . 7 2 7 S• 
dto z r. 1 8 5 0  4-proc. 66 */a . —  A ugsburg  10 4 7 8.—  L on­
dyn z łr. 10 kr. 16 . —  Paryż 1 2 2 3/s  Akcye Bankowe
102 3 . —  Akcye kolei żel północ. —  —  F e rd y n . .__
Pożyczka z r .  1 8 5 1  lit. A. — . _  B. _  O s t-D o n a r  
Dam pfschif. — .

K u rs  krakow ski z dn. 2 5 go lu tego. B anku, austi 
ią d . 1 0 6 7 a , PU Y0 5 5/g . —  Prusk i ku ran t żąd . 10 8 7 4, p 
107 7 # . —  R uble  sr. nowe żąd. 1 0 4 , p ł. 1 0 8 .—  Cwan 
eygiery nowe ż. 111 % p ł. 1 1 0 7#- —  Cwancyg sta re  z 
1 1 1 % ,  p ł. 1 1 0 % . —  Im peryały  ż. 3 5 % .  3 5 , p ł. — 
D ukaty  austr. holend. ż. 2 0 % ,  p łacą. 20% —  20-frank 
żądają 3 5 % ,  pł. 8 5 . —  L isty  zast. polskie z kuponam 
ią d . 1 0 0 , płac. 9 9 % .  —  L is ty  zast. galic. z  kuponam 
ż- 88  /„, p ł. 8 8 . —  L is ty  Indem n. z kupon. ią d . 7 6Vo 
p łacą  7 6.

K u rs  lw ow ski  z dn. 2 Ig o  lutego. D ukat ho 
tendersk , z łr. 4 kr. 5 0. —  D ukat ces. z łr . 4 kr. 5 3. — 
1 ó łim p en ał ros. z łr . 8 kr. 2 5. —  R ubel ros. z łr . 1 k r. 3 7 
T a la r  pruski z łr  1 k r. 3 2. -  Polski ku ran t i pięciozłotó. 
wka złr. k r 12. —  K urs list. zast. galic. stan . Insty tucie  
kredotow ym : In s ty tu t kup ił prócz kuponów 1 0 0  no z łr  8 8
kr. 30  m. k. —  Sprzedał 1 0 0  po z łr.   k r .     jya
wał za 1 0 0  złr. —  kr. — . —  Ż ąd a ł z łr . 89  kr.

K urs w iedeński z 2 3  lu t. M etaliki 8 2 7 8 . —  Nows
pożyczka 6 5. —  Akcye B anku wiedeńsk. 102 8. __  Akcye
kolei żelaznćj półne. 2 72 . —  Agio od z ło ta 9 3/ , ,  o t 
srebra 6 7 2- —  O blig. uwoln. g run t. 7 6 . —  Pożyczkę 
ostatn ia narodow a 84 1/ęt6.

K u rs  w ro c ła w sk i  z dn. 23go  lu tego . B anknot, 
austr. 9 8 * % ,  ż. —  B ank. polsk. 93 7 4 d. —  L isty  zast 
polskie dawn. 9 2 n / ia  ż. —  nowe 9 2 u /14 ż. L isty  zastaw 
poznańskie 4-proc. 101 7 4 ż. dto 3 7 a-proc. 9 l ‘/ |Ł  ż , d 
Kolej K rakow. G órno-Szląska 8 2 3/4 d.
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Przegląd polityczny
Depesze telegraficzne.

L o n d y n  23 lutego. Dom Rothschildćw zawad 
z rządem umowę o nową pożyczkę po 90.

L o n d y n  23 lutego w  nocy. Lord kanclerz skar­
bu oznajmił w Izbie niższej, że dochody upłynione- 
go roku skarbowego są o 1 72 mil. f. szt. mniejsze 
aniżeli w projekcie do budżetu, a wydatki o 2 mil. 
w iększe; rząd żąda zatem 5 milionów na pokrycie 
wydatków do kwietnia. Izba uchwaliła żądanie. 
W Izbie wyższej traktowano sprawę dożywotniego 
parostwa lorda W ensleydale (sir Parkę). W %_
głosowaniach, rząd pozostał pierwszy raz w mn. 
szóści 31, drugi raz 35 głosów. . nnnwa4_

T u r y n  20  lutego. Zbiór praw zavno ^  ^
nieme ministra skarbu do zaeflg <1
pożyczki przez p u sz c z e n ie  w
blicznego. Angielscy kapitab»c 
życzkę na siebie. _____— —

W ashinoton-Union organ rządu Stanów Zjedno- 
C7 n n v c h  donosi źo P- Ucorge Miffl.n Dallas zamia­
nowany jest posłem w Londynie w m iejsce p. Bu- 
ch an a n  który odwołanym stamtąd będzie.

Hr Orłów l Aali pasza przybyli 22go do Paryża. 
Konferencye miały się dziś to jest 25go rozpocząć.
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P r z y j e c h a l i  «d 24 do 25 lutego.
HOTEL PÓLLERA. Schiller Adolf je n e ra ł,  Hr. Krasicka 

Julia i Anna w ł. dóbr z Dembicy. Mysz Karol kapit. z Kron­
sztadu. Seidel Fryderyk Adam kopiec z W rocław ia. Stoińska 
L aura  w ł. dóbr z Tarnowa. Schmitz Aleksander oficer z W ie­
dnia. W eglowski Adam oby w. z Polski. Marków Bronisława 
żona dyrektora komory z Granicy. Kospod M arya z Szcza- 
kowy. Dabska Salomea w ł. dóbr, hr. Bobrowska W anda w ł. 
dóbr z Galicyi.

HOTEL DREZDEŃSKI. Artwińska Eleonora ob. z córką 
Ksawerą z Tarnowa. W egner Franciszek kommisarz z W ę- 
gier. Adam Niedzielski poczt mistrz z Oświecima. Kempiński 
W alenty z córka Faustyna emeryt z W arszaw y. Stanisław 
Koźmian w ł. dóbr z Tarnowa.

HNTEL SASKI. Teofil Ostaszewski z żona pos. dóbr z Ga­
licyi. Albin Kobylański kupiec z Tarnowa. Paw eł Krzanowski 
obyw. z Galicyi. Anastazy Czyżowski kupiec z Tarnowa. L u- 
dw'ik Bogucki urz. cyw. z Krzeszowic, Henryk Harzewski pos. 
dóbr z Galicyi.

Odchodzi
*1

do

do

Mysłowic

Mysłowic

Przychodzi

k o ł k j  z e ł i z m

Pociąg osobowy z Krakowa 
3  godz. 2giój uain. 30 z rana.

Pociąg pocztowy z Krakowa 
o godz. 1 Otój przed południem.

I Pociąg osobowy z Krakowa do Dębicy 
la  godz. 4 min. 12 po poł.

Pociąg pocztowy z Mysłowic do Krakowa 
o godz. 3cićj min. 55 po południu.

Pociąg osobowy z Mysłowic do Krakowa 
o godz. 12tćj min. 51 w nocy.

Pociąg osobowy z Dębicy do Krakowa 
o godz. 9 min. 30 z rana.

T H E M  D Z I E N N I K A  U R Z Ę D O W E G O
do G azety Lwowskie).

Z a w e z w a n i a .  Sąd obw. Tarnopolski: wierzycieli 
hip. dóbr Krzywcze w obw. Czortkowskim, termin do 3 0 
kwietnia. Sąd okręgowy Sanocki wierzycieli firmy Maryi 
Bicgelmayer, termin stawienia się 14 kwietnia b r. o 9 
godzinie z rana w Sanoku.

Konkurs. Posada kontrolera (7  00 z łr.) przy 
kasie w S tryju, term. pod. do 15 marca b. r.

Licytacja. Trafika w S kalacie, oferty z wadyum 
w ilości 83 złr. do 16 marca w Tarnopolu.

pszen.

x k r a j u  5 , 1 6  7 
z zagr. 2 5,14 7 

Z ożywieniem

jęczm .

3 , 5 9 9

Wiadomości handlowe i przemysłowe,
Gdańsk 21 lutego 185 6. Poprawa o którćj donieśliś­

my w ostatnim sprawozdaniu na wszystkich angielskich 
targach przewidziana zrobiła postępy, a kupcy tern ihę- 
tnićj przejmowali podwyższenie 1 do 3 szyi. na kwarte- 
rze, że dowozy krajowe znacznie się zmniejszyły; a gwał­
towne deszcze niższe pola postawiły pod wodą. Targi 
się zamknęły na korzyść przedających a pozostałe z o- 
statnich dni próby z łatwością dały się umieścić.

W ciągu tygodnia dostarczono do Londynu:
bobu siem. mąki.owsa

grochu In. rzep. cent.
7 , 3 4 0  1 1 7 4    3 0 , 3 2 5

  4 , 2 6 5  4 5 6  3 8 , 9 0 5  4 4 , 8 8 8

handlu zbożowego w Londynie, targi ir­
landzkie, szkockie i prowincyonalne okazywały również 
żywienie.

W e Francy i ogólna podwyżka i ceny znowu parę franków 
przybrały.

W  Belgii, Holandyi i Hamburgu większy był ruch 
większa ochota do kupna. Sprzedający bynajmnićj się nie 
naciskali i owszem ze strony kupujących naleganie było 
widoczne.

N a naszćj giełdzie zaledwo parę małych partyek psze­
nicy i to niskiój w agi, przeszło z rąk do rąk. Żyto by­
ło więtćj poszukiwane i w ciągu ostatnich dni 8 pełnych 
80 guld. na łaszcie podniosło się.

W  ogólności handel obracał się w szczupłych zakre­
sach potrzeb piekarskich.

Otrzymaliśmy w Gdańsku ładunek kukurudzy, którą o- 
fiarują właściciele po 600 guld. łaszt, ale dotąd nic się 
nie dało umieścić. Piekarze jednak robią próby.

W  upłynionym tygodniu mieliśmy silne mrozy 6 do 
10 stopni a nad W isłą 1 4  Lody się znów wzmocniły. 
Lecz wczoraj i dziś lekka odwilż.

Kursa zamian: Hamburg 45 '/4. Amsterdam 102 '/a 
P a ry ż .—  Londyn 201 '/2. Warszawa. —

Aleksander Makowski Hf Comp.

I B I M
k k. M iniste- 
B auten, wird

Kundmachung.
[N. 2 009.] M it hohen Bewilligung des 

riums flir Gewerbe, Handel und óffentliche 
die Staats-Eisenbahnstrecke Trzebinia, Oświęcim flir den 
Personen und Frachtenverkehr am 1. M arz 185 6 eróffnet.

Von diesem Tage verkebren die Personenzlige auf der 
k. k. ftstlichen Bahnlinie von Dębica bis Oświęcim u::d 
j e n e r  von Trzebinia bis Mislowiz und Granica Bach ei- 
nem neuen Fahrplane, dessen Gfiltigkeit, gleichfalls am 
lte n  M arz 1. J. beginnen wird.
Von d e r  k. k. Betribs - Direction der óstlichen Staats- 

Eisenbabn.
K rak au  a n i2 4 ^ F e b ru a r  185g (3 76 -1 -3 )

Konkurs-Ausschreibuiigf.
[N. 11503.] Bei d e D p . l i J ^ 'W t o r t . , ,  in% iebenburgen 

sind 17 K onzeptsprakdka' steli'1 dem A4iutun> jah r li-
cher 300 fl. CMze, und lo  ohne Adjutum erle-
d ig t, zu dereń Besetzung hiemit der Concurs bis 39te„ Fe_ 
bruar 1856 ausgeschrieben wird.

Die Bewerber uiu solche Stellen '* zu ebigen T er­
min, und zwar jene , welche bereits ini Staa s -  oiler offentli- 
ehen Dienste stehen, im W ege ih rer vorgesetzten Behórden, 
und dicjenigen, welche bis je tz t noch nicht angestellt sind, 
durch die unmittelbar vorgesetzte politische Behorde, ihre Ge- 
suche bei dem Praesidium der hiesigen Statthalterei einzu- 
bringen. Diesen Gesuchen sind die legalen Nachweisungen fiber 
das A lter, die Religion, die juridisch politischen Studien, die 
abgelegte allgemeine Staatspriifung, die tadellose Moralitat,

die bisher geleistelen Dienste oder sonstige Beschaffigung, die 
Sprachkenntnisse, den Stand ob ledig odor verheirathet; bnd 
die etwaige Verwandschaft. mit hierlandigen Beamten beizu- 
bringen.

Die Kompetenten werdea fem ur aufmefksam gemacht, dass 
im F alk  der wirklichen Asfnalime dieselben zur Ablegung der 
zweiten vorgeschriebenen Staatspriifung binnen Jah resfris t ge- 
balten sind.

Ferner wurde hoheren Amts den Bewerbern aus den deutsch- 
slavischen Kronliindern die ausnahmsweise Begiinstigung ei- 
ner Aversual-Reisecntschadigung von 1 fl. CMze fur jede bis 
zu ihrem neuen Bestimmungsort zuriicklegende Mcile zuge- 
slanden, wenn die wirkliche Bedfirftigkeit nachgewiesen wird.

Vom Prasidium der k. k. Statthalterei fur Slebenburgen.
Hennanstadt den 24. .Vinner 1856. (3 2 5 -2 -3 )

Ko;ikurs -  AussGhreibunjaf*
[N. 698. P. | Nachdem in den yenezianischen Provinzen der 

Posten eines Provinzial-Delegaten mit der 6ten Diatenklasse 
in Erledigung gekommen ist, womit ein Gehalt von 3000 fl. 
sammt andern sfstemisirten Beziigen verhunden is t, so werden 
alle jene, welche diese Stelle zu verlangett wfinschen, atifge- 
fordert, das beziigliche Kompetfenzgesueh, uiiter Anschluss 
aller die besondere Eignung nachweisender Dokumente bis Ende 
Februar d. J. dem k. k. Statthalterei-Prasidium  in \e n e d ig z u  
uberreichen.

Jene BittWerber, welche bereits ein Amt bekleiden, haben 
ihr Gesuch vermittelst ihrer unmittelbar vorgesezten Behorde 
vorzulegen. — Vom k. k- Statthalterei-Prasidium .

Venedig den 30. Janner 1856. £326-2-3)

Konkurs-Ausschreibung.
Zur Besetzung von fiinf Stuhlrichtersstellen und einer Aktu- 

a rsStelle bei den rein politischen Stuhlrichteramtern des Ka- 
schauer Verwaltungsgebiethes.

Aus Anlass der Aktivirung der Urbarial-Gerichte, sind rneli- 
rere Konzeptsbedienstungen in diesem Verwaltungsgebiethe in 
Erledigung gekommen und zw ar:

a ) funf Stuhlrichtersstellen bei rein politischen, S tuhlriehter- 
amtern. mit jahrl. 1000 fl., deih V o r r u c k u n g s r e c h t e  in die 
hohere Gehaltsstufe von 1100 auf 1200 fl. und dem cnt- 
sprechenden Quatiergelde; dann

b) eine Aktuarstelle bei dem reinpolitischen Stuhlrichteramte 
in Unghvar mit dem Gehalte jahrl. 400 fl. CMze.

Bewerber um eine dieser Stellen, haben ihre eigenhandig 
geschriebenen dokumentirten Gfesuche in deutscher Sprache 
unter Nachweisung ihres A lters, Standes, der Religion, und 
der mit gutem Erfolge zuruckgelegten juridisch-politischen 
Studien, so wie der bisherigen Verwendung insofernc sie schon 
in einem offentlichen Amte stehen. im W ege ihrer vorgesetzten 
Behorde, sonst aber unter gehoriger Nachweisung des politi- 
fechen Verhaltens in den Jahren 1848 und 1849, im W ege des 
betreffenden politischen Amtes binnen vier Wochen vom Tage 
der dritten Einschaltung in diesem Blatte, und zwar, die Kom­
petenten um die Stellen sub a) und b) bei dem Prasidium 
dieser k. k. Statthalterei-A btheilung, die Bewerber um die 
Aktuarstelle aber, bei der Ungher Komitatas-Behorde einzu- 
reichen. —- Vom Prasidium der k. k. Statthalterei-Abtheilung. 

Kaschau am 22. Janner 1856. £314-2-3)

Kundmachung.
[N. 2021.] Vom Krakauer k. k. Landesgerichte wird in 

Folgc des am 16ten Februar 1. J. erfolgten Ablebens des 
Krakauer Landesadvokaten Dr. Vinzenz Szpor fur jene von 
ihm vertretenen gerichtlichen Geschiifte, fur welche bisher 
kein neuer Bevollmachtigter oder amtlicher V ertreter ausge- 
Wiesen oder kein Spezialsubstitut bestellt in Akten erscheint, 
Herr Landesadvokat Dr. Alth als dessen Generalsubstitut und 
f iir  d e n  F a l l  d e s s e n  V e r l i in d e r u n g  H e r r  L a n d e s a d v o k a t  D r .  
M r a c z e k  a l s  d e s s e n  S t e l l v e r t r e t e r  h i e m i t  e r n a n n t  u n d  g e m a s s

550 W est.-G al. angewiesen, die nach Advokaten Szpor zu 
Sbernehmenden Geschiifte so lange seiner Eidespflicht gemass 
zu vertre ten , bis die Parteien selbst sich allenfalls einen an­
dern Sachwalter bestellt haben werden.

Zugleich wjrd ein Gerichtskommissar in der Person des 
Akzessisten Świderski beauftragt, die in der Kanzlei des 
Advokaten Szpor vorhandenen Akten, Urkunden und sohstigen 
Behelfe seiner Parteien mit Zuziehung des M assaverwalters, 
dann des Advokaten Dr. Alth zu verzeichnen, selbc dem in 
der Vollmacht schon bestellten Spezialsubstituten, oder neuer- 
lich auszuweisenden Bevollmachtigten oder der sich meldenden 
gehorig sicherzustellenden Parte i, bei deren Abgang dagegen 
dem Dr. Alth als Generalsubstituten oder in dessen Verhinde- 
rung dessen Stell vertreter Dr. Mraczck, alien gegen Em pfangs- 
bestattlgung zu ubergeben und diess Verzeichniss gefertigt in 
8 Tagen anher vorzulegen.

Hievon werden die Parteien mit dem verstandigt, dass ihnen 
freistehe, entweder selbst oder durch den neu aufzustellenden 
Bevollmachtigten die dem Advokaten Szpor anvertrauten Akten 
und sonstigen Behelfe vom Kommissar oder von den Substi- 
tuten abzufordern. — Krakau am 18. Februar 1856.

Obwieszczenie.
C. k. sąd krajow y krakowski niniejszćm uwiadamia, iż 

z'powodu śmierci tutejszo-kraj owego adw okata Dr. W incentego 
Szpora w dniu 16 lutego r. b. nastąpionej, dla tych spraw 
sądowych przez niego zastępywanych, dla których dotychczas 
żaden nowy pełnomocnik albo zastępca z urzędu jako takowy się 
nie w ykazał, albo jako szczególny zastępca ustanowiony w tu - 
tejszo-sadowych aktach nie okazuje się , tu te jszo-krajow y 
adw okat'A lth jako ogólny zastępca z zastępstwem p. adwo­
kata Mraczka na przypadek przeszkody pierwszego w myśl 
gfu 550 zach. gal. U. Sąd. ustanawia się, z tem poleceniem, 
aby sprawy po wyż wspomnionym adwokacie zmarłym  ode­
brane. pod przysięgą wykonaną tak długo zastępywali, dopóki 
sobie strony dotyczne nowego zastępcę same nie obiorą.

Zarazem nakazuje się sądowemu komissarzowi akcessiśeie 
Swiderskiemu, aby akta i dokumentu w kancelaryi adwokata 
Szpora znajdujące się, jemu przez strony powierzone, w' przy­
tomności administratora massy, potem adwokata 0 . P. D. 
Altha skonsygnował, takowe w pełnomocnictwie oznaczonemu 
specyalnemu zastępcy', albo na nowo wywieść się mającemu 
pełnomocnikowi — albo stronie właściwej zgłaszającćj się, 
w braku zaś tychże adwokatoowi Alth jako jeneralnemu za­
stępcy lub na ostatku W razie przeszkody Dr. Mraczkowi za 
potwierdzeniem odebrania oddal, i wykaz dotyczący podpisany 
w 8miu dniach tutejszemu sądowi przedłożył.

O czem strony interesujące z tym dodatkiem uwiadamiaja 
sie, że im wolno jes t, by adwokatowi Szpor powierzone akta 
alŁo same osobiście, albo przez nowo ustanowionych pełno­
mocników kommissyjonujacego lub od zastępców ustanowio­
nych odebrały.

Kraków dnia 18 lutego 1856. (351—3)

Kundmachung.
[N. 3488.] Zu Folgę des mit dem k. k. IV. Arm ec-Kom - 

mando gepflogenen Einvernehmens werden die diesjahrigen 
Pferdepramien-Vertheilungen im Krakauer Verwaltungsgebiete 
in nachstehenden Koninussionsorten und zu nachfolgenden T er- 
minen vorgenommen werden:

1) im Rzeszower Kreise zu Rzeszów am 8. Mai 1. .1.;
2 ) im Tarnower Kreise zu Dembica am 10. Mai 1. J . und 

zu Tarnów am 13. Moi 1. J .;
3 ) im Bochniaer Kreise zu Brzysko ani 15. Mai 1. J. und 

zu Bochnia am 16. Mai 1. J .;
4)  im Krakauer Kreise zu Krakau am 19. Mai 1. J .;
5) im W adowicer Kreise zu Wadowice am 21. Mai I. J . ;
6) im Sandecer Kreise zu Neu-Sandcc am 26. Mai 1. J . und

t )  im łas lo e r KreiVe zu Kfesffd aih 29. Mai 1. J. 
W aś hiemit zUr Sflcntlichen Kennthiss gebracht wird 

\ on der k. k. Ląndesregieiymg.
Krakau den 11. Februar 1856 (2 2 4 -2 -3 )

Kundmachung.
[N. 16694.] Ytegen Sicherstellung der Herstellung des Z u- 

fahrtsweges von dół Niepółomicer VerbinSungsstrasse zuńi 
Bahhhofe in Podłfeże wird 'eine OfTert-Verhandlung bis zum 
13. Marz 1856 Abends 6 Uhr ansgeschrieben. — An diesem 
Tage werden auch miindliche Anbothc bei der k. k. Kreisbe- 
horde angenommen werden,

Dbr Fiskalpreiś betragt 1373 fl. 4 l */4 kr. CMze. Zn dlteśtr 
Verhandluhg Werden sfiurtitliehe Uaterliehmer mit dem Belża- 
tze eingeladen, dass die Bedingnisse jeder Zeft hierahits fein- 
gesehen werden konnen. — K. k. Kreisbehórde.

Bochnia 16. Februar 1856. (3 6 3 -2 -3 )

KoiikUfs-Ausschi^ibunof.
(Nr. 3958. Zur provisorisehen Besetzung der bei dem Ma­

gistrale in lVadotvrcc erledigtcn DiensteśstelleW eines S tad t- 
kasse-KontAolors zugleich Krankinhłilis-Verwa5teVs łiiit dem 
Jahresgehalte Von dreihundert Gulden CMfee (300  fl. CMze) 
und der Verpflichtung zum Erlage einer dem Gehalte gleich- 
kommenden Dienstkauzion wil-d hiemit der Konkurs ausge­
schrieben.

Die BewVrber haben bis Ende Mark l8ł>6 Ihre gehfirig be- 
legten Gesuche bei dem W'adowicer Magiktłate und żwar: 
wenn sie schon angestellt sind, m ittelst ihrer vorgesetzten Be­
horde, sonst aber m ittelst jenes Kreisamtes, indessen Amtsbe- 
zirke sie Wohnen, einzureichen tthd sich darin iiber Folgehdes 
auszuweisen:

1) iiber Alter, GebHrtsort, Stand und Religion;
3) iiber die Befahigung zum Stadtkassier, dann die etwa zn- 

riickgelegten Studien, wobei bemerkt wird, dass jene den 
Vorzug erhaltert, welche die Komptabilitafe-W issenschaft 
und die Prufung hieraus gut bcstańden haben;

3) Sber die Kennlniss der deutschen und polniśchen Sprache;
4) uber das Hntadelhafte moralische Betragen, die Fahig— 

keiten, Verwendung und die bisherige Dienstleistung und 
zwar so, dass hiebei keine Pferiode fibergahgen wird; end- 
licli haben dieselben

6 ) anzugeben, t)b Und im welchem Grade sie mit eihem Be­
amten des Wadowicer M agistrates verwandt oder ver- 
schwiigert sind. — Von der k. k. Landesregierung.

Krakau den 11. Februar 1856. (2 9 8 -2 -3 )

(L . 1424 .] E d i c t .  (2 6 8 -2 -3 )

Vom  k. k. Landesgerichte in K rakau werden in Folgę 
E inschreitens d e t F ran  Antonie B aczyńska gebornen Po­
tocka bilcherlichea B esitzerinn  und B ezugsberech tig ter der 
m W adow icer K reise lieg en d ó n , in der Landtafel Dom. 

3 3 pag. 369 und Dom. 84 pag. 157 vorkomifafenden G uter 
Chorowice und B ryczyna Behufs der Zuweisung des laut 
Zusohrift de r K rakauer k . k. G rundentlastungs-M inisterial- 
Commission vom 7 M ai 1855. Z. 2872 fflr obige Gd- 
te r  Chorowiec und Bryczyna bew illigten U rbaria l - E n t- 
schSdigungscapita l, pr. 9 9 90 fl. 24/8 K. M . diejenigen, 
denen ein łly p o thekarrech t auf den genannten  G titero  
zu steh t, hiem it au fgefo rdert, ih re  F orderungen  und An- 
sprilche U ngstens bis zum 2 0 A pril 1856. bei diesem 
k. k. G erichte  schriftlich oder m lindlich anzum elden.

Die A nm eldung h a t zu e ttth a lten :
a) d ie genaue A ngabe des V or- und Z unam ens, dann

VFohnortcs ( H ą u s - N ro )  des A nm elders und tełne9 
allfaitigen B evollm aohtig ten , w elcher eine m it den
gesetzlichen E rforderhissen  versehene und legalisirte  
Vollma<ht beizubringen ha t;

b )  den B e trag  de r angesprochenen H ypothekarforderung, 
sowohl bezilglich des C ap ita ls , als auch de r allfal- 
ligen Z in sen , in so w eit dieselben ein  gleichee Pfańd- 
rech t m it dem  C apitale geniessen;

c )  die biicherliche B ezeichnung der angem eldeten Post,
und

d )  wenn de r A nm elder seinen A ufen thalt ausserbalb  des 
Sprengels dieses k. k. G erichtes h a t , d ie Namh&ft- 
m achung eines h ierorts wohnenden B evollm achtigten, 
zur Annahm e gerich tlicher V ero rdnungen , w idrigens 
d ieselben led ig lich  m itte lst d e r  P o st an  den A n­
m elder, und xwar m it g leicher R ech tsw hkung , 
wio d ie zu e igenen H żnden geschebene Zustellung, 
w iirden abgesendet werden.

Zugleich w ird bekann t gem acht, dass derjenige de r die 
Anm eldung in obiger F r is t e inzubringen unterlassen  wGrde, 
śo angesehen w erden w ird , als wenn e r  in die U eberw ei- 
sung seiner F o rderung  auf das obige E ntlastungs - Capital 
nach M assgabe de r ihn treffenden B eihenfolge eingewilli- 
get hktte, and dass diese stillsehw eigende E inw illigung in 
die U iberw eisung auf das obige E ntlustungs-C apita l auch 
fflr d ie noch zu e rm itte lnden  E etrag e  des E ntlastungs-C a- 
pitals gelten  w e rd e ; dass e r ferner bei de r V erbandlung 
n ich t w eiter gehOrt w erden w ird. D er die A nm eldungsfrist 
Versiiumende verlie rt auch das R echt je d e r  Einw endung 
und jed es R echtsm itte l gegen ein von den erscheinendeu 
B e the ilig t-n  im Śinne §• 5 ^ ais- Patentes vom 2 5. 
Septem ber 1850 getroffenes L ebereinkom m en, u n ter der 
V oraussetzung , dass seine Forderung  nach Mass ih rer bfl- 
cherlichen R angordnung  auf das Entlastungs-C apital ube.r- 
wiesen w o rd en , oder im S,nne des § .2  7 des kais. P a ­
ten tes vom 8. N ovem ber 1853 auf Grund und Bnden 
versichcrt geblieben ist.

T arnów  am 6. F eb ru a r 1 85 6.

Konkursausschreibunff.
[N. 5054.] An den Gimnasien des Kónigreichcs Bólimen sind

n ach b e n an n te  L c h re rs te l le n  e r le d ig t und *w w ;

1) An dem Gimnas-iuni zu ger zwei Lehrerstellen fur k lassi- 
sche Philologic. ann eme Stelle ffir deutsche und bomi- 
sche Sprache.

2)  An dem Gimnasium żu iickin eine Lehrerśtelle fur ki*®51'  
sche PMlologie, einfe Stelle ffir Latein und 'Griećhiś® 
(subsidiarisch fur das Bohmische), endlieh eine Stor1’ 
fur Naturgeschichte mit Mathematik.

3 ) An dem Gimnasium zu Kóniggratz zwei Lehrerstellen f“r 
klassische Philologie (subsidiarisch die deutsche SpracMJ' 
dann eine Stelle ftir lateinische oder griechisrhe Sprad’' 
zugleich mit dem Deutschen.

4 ) Am Gimnasium zu Leitmeritz eine Lehrerśtelle fu r klas*1' 
sche Philologie.

5 ) Am Gimnasium zu Neuhaus eine Lehrerśtelle fBr klas*1' 
sche Philologie, zwei Stellen fur Latein und Deutsd1, 
endlieh eine Stelle fdr Latein und Bomisch.

6) Am Gimnasium zu Pisek’ eine Lehrerśtelle fur die deJ1 
sche Sprache mit Latein oder Griechisch, dann eine Lei 
rerstJelle fur Natnbgeschichte mit Phisic oder Mathema#

Mit diesen Dienstpoślen ist ein Jahresgehah von siebef 
hundert, eventuel achthundert Gulden, nebst dem A nsprud1 
auf die normalmassige Deponnalzulage von je  einbundert Gid' 
den CMze verbunden. Zur Besetzung der genannten Lehref' 
stellen wird hiemit der Konkurs bis zum 20 Marz 1. J . au®' 
geschrieben, und es haben daher die Kompetenten um den e1' 
nen oder den anderen dieser Dienstposten ihre, an das hot' 
k. k. Unteri ichts-M inisterium  gerichteten, mit den legal®*
Nachwcisungeń fiber Alter, Religion. Stand. zuriickgeie?** 
Stńdien, Sprachkenntnisse, insbesondere die erworbene Lłh®' 
befahigung, dann iiber etwaige śubsidiariscłre Verweadbarked' 
das bestandene Probejahr oder bisherige Dienstleistung, ^  
wie iiber die moralische und politische Haltung belegten Ge' 
suche innerhalb des anberaumten Konkurstermihs b e l  d e r  bób- 
mischen k. k. Statthalterei im vorgeschriebenen Dienstwege ei*' 
zubringen. — Prag  am 4. Februar 1856. (354—$

I n i e r a t  y . 
BROWAR PIW NY I GORZELNIA

w hrabstwie Tenczyńskiem do wy' 
dzierżawienia.

W  T m czynku, na s osowćj drodze, w pobliżu K r z®’ 
szowickiego dworca kolei żelaznćj, a w odległości trze^ 
mil od Krakowa, wydzierżawione będą od 1 lipca 185® 
browar piwny z aparatem do wywarzenia tygodniowo 
beczek piwa; tudzież jak  nsjwygodnićj urządzona gorzeć 
nia-, z kompletnym aparatem Pistoryusza, na zacier 2® 
korcy ziemniaków, lub 13 korcy zboża, do której należ* 
dwa alem biki, razem 7 0 garncy obejmujące, do destyl®' 
cyi spirytusów i wyrobu likierów, przeznaczone. Zabud0' 
wania browarniane i gorzelniane łączą się z sobą , o bej' 
raują także pomieszkania dla gorzelnika i dla piwowar*1 
stajnią opasową na 60 wołów, stajnię końską, wozownil' 
piwnice etc. Zakłady te pojedynczo lub razem na 6 —•! ' 
lat wydzierżawią się, z dodatkiem 5— 8 morgów orneg*1 
pola. Bliższych szczegółów w tym względzie zasięgnąć ffi0' 
żna ustnie lub listownie w administracyi dóbr hr. Te®' 
czyóskiego w Krzeszowicach (ostatnia poczta). (2 7 6-2-5)

Niniejszem polecam szan, pp. gospodarzom 
H A N D E L  MÓJ

zaopatrzony w wszelkie świeże i w najlepszym gatunku

jarzyn, traw, kwiatów
i innych roślin ekonomicznych.

Cenniki tychże udzielają się bezpłatnie- 
Kazimierz Rutkowski,

utrzymujący handel żelazny, norymberski i skła^ 
nasion w Krakowie w głównym Rynku przy ulicf 

( 2 0 8 -8 -1 2 )  Siennój w domu N . 1 5 .

(278) Nabyć moina w handln <*-« 
Karola Herrmann

w Srakowie
P iern ik i T oruńsk ie  za paczkę zaw ierającą (  tuzina  24  kń

N orym bergskie „ ’ M 22?Bkselskie 1
z Mftrcypanowe " „ j  ^  j  15 „

M usztarda ^an cu sk a  M aillego i Segond w P aryżu  1 słoje* 
Ig o  gatunku  z łr. 1.

Ić jż e  musztardy 1 słojek 2go gatunku 8 7 y a kr.

C. k. Teatr niemiecki.
W e wtorek d. 26 czwarty i ostatni gościnny występ pan® 

Tomaszko basisty sceny nadwornej Kasselskiej w j f l a r f l f i  
romantycznej operze w 4 aktach z tańcami, m uzyka FlotoW*

W e środę d. 27 lutego na dochód śpiewaka pierwszego ba ' 
sisty tutejszej sceny pana Leona Borkowskiego po raz lsz f  
w Krakowie: J ó z e f  w  E g i p c i e  czyii J a k ó b  ł  J e g *  
a y n o n l e ,  wielka bibliczno-liryczna nagrodą uwieńczon* 
opera w 3ch aktach z francuzkiego przez Duval, muzyk* 
Mehula.

W  piątek d. 29 lutego pierwszy gościnny występ sławnć) 
solo-tancerki królewskiego teatru Drurylańskiego w Londyni* 
Miss Lydia T h o m p s o n .

C. k. Teatr polski.
W e czwartek 28 lutego na benefis Karola Królikowskiego 

S i e d m  g r z e c h ó w  " m i e r t e l n y r h .  obraz dramatyczny 
w 5ciu oddziałach z prologiem z francuskiego pp. A « 'aet 
Bourgois i Dennery — p rzeło ży ł Szczęsny Starzewski.

W  krótce na tutejszćj scenie ku uczczeniu pięćdziesięcio­
letniej rocznicy otwarcia teatru w Krakowie daną będzie o- 
pera w 3eh aktach pod nazwa: H r n k o w  i a c y  I  G o r a l r i  
zakończona stósownemi śpiewami i obrazem układu jedneg* 
z artystów  krakowskich z dekoracjam i p. Siewert dekorator* 
z Lipska, bliższe szczegóły afisze og

SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE.

I l
C6

Wy*, bat.
W liń. pśf- 

przy 
e°R eau m .

Stan ciep.
podług

Reaumur::

23 4
10

l 2  6’” 51 
325  87

—  2 5
—  1 6

24 6 3 2 5  82 —  0 5

2 3 3 0  97 -f -  0 7
10 3 3 2  32 —  8 8

25 6 3 3 2  85 —  2 6

W ilgotn.
Powietrza
względna

TT
94 
91

Kierunek 
i natężenie wiatru

pł. zachodni słaby
» "

pn. zachodni »

Stan
n i e b

pogoda z chmurami 
pochmurno

79
97
91

pn. zachodni średni 
zachodni słaby

ArUoni Kłobukow*ki Hedaktor odpowiedzialny.

pogoda
pochmurno

Zjawiska
napowietrzne

Zmiana Cispł® 
Ciągu dnia

śnieg

od

-2  6

-0  6

do

+0 6

? ł l “ 6

w Driikumi C ssksii. Czapliński Antoni rządze* druk*mi.


